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Sob. Sw:. Kunegundy Ces. 
NIedz. Św. Kazimierza K. 
Pono Sw. Adryal!a. 
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. Rocznie rb. 10 kop.-
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i z przlly'klł PłcztOWII: 
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Red_kcya 
V1f ł..ODZl. 

ul. Przejazd Ni a. Wtorek, dnia 27 lut"o 1906 reku. 
: MIesięcznie - n 85 
!Di@+".&§t '#'. 4A e, JłI telefonu 593. KantoryD wł.any 'IW WMre.a.ie, ul. Kp .. oza .M .21, ., Pabiallioaoh II p. T •• ~.pa 8Unk., 

w Zgierzu, w a .. t... p. Patka. 

CENA OGLOSZEŃ: "N a d 8.1 a fi aU na l-ej "ronleJ 50 kop. za wienz. Z""""'7czsjne .głoszenIa la tek.tem po 7 kip. za wiersz UIIBparelowy lu" jego miejsc" . 
Male o&,loszen1a po 11/, kop. od wyrazu (dl8 po!Zukujltcycb pracy po 1 kop.). Rek I a m J i N e k r ,I o g I po 15 kop. la wiersi petitu", 
Za dołĄczenIe pro.paktów 35 rb. ARTYKULY bel osnMzell1a hODoraryum RedakeYB Dwua la belpłatni; r,kBploów drobnych nie Iwraca. 
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Teatr Polski "Victoria" 
Wtorek - po c.nach zniżonych 

l~78 pod artystycznom kierownictwem p. M •• AWALEWICZA. 

~ Warszawska Pralnia Chemiczna, Farbiarnia rep:r!r~~t~?eCki 
WlAOYSlAWA PIĘTKI, p. f. "Helena." (w ŁOd~il.!i! Imam) 

Wykonywa wszelkie roboty w zakres Pralni chemicznej wchodzące, tanio i akuratnie. 
tar Na żądanie w 24, godzin...... . Łódź, PIOTRKOWSKA.M III. Telefon nr. 8ól. 120-102-

E 

Ze Szkoły handlowej. 
-7-

Poninnż do &koły handlowej kIlpiectwa 
łÓdzkiego przybywali ciągle nowi uczniowie -
obecnie rada opiekuńcza była. w możności zesta.
wić budżet przychodu i rozchodu na 2 ·gie I1Ó!
rocze 19Q5/6 r. budżet, który byl rozpatryWAny 
na posiedzeniu rady opiekuńczej dnia 24, go b. m. 

Budżet wydatków za 6 miesięcy od 1 sty· 
cznia do 30 czerwca przy 18 tu. oddziałach czyli 
klasach wynosi (w czem pensyo nauczycieli rh. 
U,OOO) rb. 41,905. 

Preliminarz dochodów przedstawia ~i~ jak 
uastęDuje: 

Wpisy od 170 uczniów klas wstępnych po 
rb. 30-l'h. 5,100; wpisy od 404 uezniów ki. I 
to IV po rb. 50-rb. 20200; wpisy od 132 UCI
niów kI. y do VI po rb. 62 kop. 50-rb. 8,250; 
razem za półrocze rb. 33,550. 

5 proc. uwolnionych od wpisów na rachunek 
kupiectwa m. Łodzi rb. 1)667 kop. 50; pozostaje 
oZYrlty dochód 7. wpisów, które powinny być 
"nie8il)n~ rb. 31,872 kop. 50. 

Kupiectwo więc miasta Ł1dli dopłacić ma. 
7.& 2-gie półroc~e 1905/6 roku na Btrzymanie 
szkoły (oprócz dochodów z wpisów) rb. 10,022 
kop. 50. 

Z 706 uczniów, których posiada szkoła han· 
d.~owa kupiectwa łódzkiego-podania o uwolnie
nIe od wpisów zł(l)żyło, jak się dowiadujemy, 109 
Wychowańców, co zamienione na pienit\dze przed
stawia sumę przeszJo rb. 10,000. Jak widzimy, 
ogólna ljuma powstała z odliczeń na ten cel 
przez kupiectwo przeznaczonych z proc. od sum 
stypendyalnych i zebrana ruez Towarzystwo po· 
IMcy dla niezamożnych uczniów łódzkiej szkoły 
handlowej z przedstawień i składek dosięga do· 
tyc.hc~as rb. 4,000 W obec tego, że dzień lO-go 
marca oznaczony został w szkole handlowej ja· 
ko ostateczny termin wnoszenia wpisów, było· 
ay do życ2:enia, aby ci, którzy są członkami 
~owarzystwe. pomocy dla niezamożnych uczniów 
l~dzkiej sskvły handlowej, pośpieszyli z wn08ze
nle~ składek za 1906 rok. Ponieważ pomi~d,y 
tymI, któ~zy dożyli podania o uwolnienie icb 
synów od wpisów, znajduił\ się pracownicy wic· 
lu Towarzystw akcyjnyoh fabryk i przedsiębiorstw, 
rada c.piehńcza więc zwróciła si~ do tyeh in · 
.t~tUCll z prośb" o przyczynieni. się pieniężne' 
ilU datkami do poparcia niezamożnyclD uczniów 
.tkoły. . 

KłłONJKA_ 
frunosiny Instytutu Puławskiego. W kwe' 

styj przeOlesienia Iastytutu a,ronomic:me~() pu
ławskiego ukazała si~ niedawno 'tV «Waraz. Daie· 
wniko> notatka, w której powiedziano, "iż Rada 
IustJtutu trltktuje przeniesienie tej instytucyi do 
gub. wewnętrznych w znaczeniu tranzlokacyi 
profesorów i przewiezieniu niektórych nierucho 
mości, co się ~aś tyczy biblioteki instytucyi po· 
mocniczych - R 'lda uznaje je za własność kraju 
i pragnie pozostawić ja na miejs6u.· CGłonko· 
wie Rady li tego powodu wyst~pili w tymże «Dnie· 
wniku oświadczeniem, iż w łonie Rady kwestya 
ta uie była nawet wszczynana .i źe członkowie 
jfj o ni"zem podobnem nie słyszeli. 

"sprawie areutowanych. Minister spra· 
wiedhwosci rozesłał iDstytucyom sądowym okól· 
nik następujący: 

Poczynając od dnia 28 stycznia 1905 r. we 
wszystkicb miejscowoŚIJiacb państwa dokonywa
no aresztowań różn.yeh osób, podejrzanych o u· 
dział w rochu przeciwrządowym. 

Obecnie minister spraw wewnętrznych uzna
je za bezwarunkowo niezbędne wyjaśnić, ktb 
z osób więzionych w porządku ochrony podlega 
wyduDiu w ręce wla1z sądowych dla d.konania 
śledztwa przedwstępnego, kto podlega karze 
administraoyjnej, a kto wreszcie podle~a uwol
nieniu II więuenia. Wyjaśnienie tyta zagadnień 
minister spraw wewnętrznych zlecił naczelnikom 
gu.bernialnych zarządów ż~ndarmeryj, dla do
kładniejszego zaś IIpełnienia zadania tego prosi 
o współdziała.nie władz~ sądową, zarówno co do 
kWllliflkaeyi przestępstwa, jak i co do tego, któ· 
re z osób uwięzionych pociągnięte być mogą do 
śledttwa sądowego. 

Z slłdownictwa . Według zanotowanej przez 
"Warsz. Dniewn.· pogloski, prezesem sądu Okrę
gowego warszawskiego ma bJć mianowany pre
zes Zjazdu sędziów pokoju m. Warszawy, Fabry
cius, opr6znione zaś przez niego miejsce zajllć 
ma członek izby 8~dowej wanzawskiej, Je~orow. 

W sprawie zamkni~Gia uniwersytetu warsllw
Ikiego. .Kektor uniweuytetu, prof. Karaki, z po
wodn zamieszczonej w pismach peteraburski.h i 
warszawskich wiadomości o zamknięcia uniwer-

I
I. !lytetu tutt'li15'6tłgo z R ,~kazu Najwyższego, w li· 
ście do fi Waril:t. Dniewn." · komunikuje, że wia
dGmc ść ta jelit belpodstawn&. 

Aresltowania W B.rUllle. OJoby' przybyłe 
z Berlina, donos,,, nam, iż policya tamtejna ma. 
bacznie zwrócone oCIY na goszoząłycb tam przy
byszów z Króle.twa Polskiego . i Ces.ntw •. Za
rzą,dy pocztowe w zastosowania się do II rzepi
sów 'wieżo wydany.h przez policyę w pewnych 
wypadkaclh legitymacye swoich ·gości przedata
wiaj~ do sprawdzenIa w cyrkułach. W ostatnich 
dniach zaszły tam fakty zaaresztowania 0,,6b po
dejrzewanych o należenie do zwi~zków zabro
nionych w państwie rosyjskiem. Wobec tego 
wiele osób przeniosło się na pobyt do Austryi i 
i Belgii. 

Rzemieślnioy. Dyrektor- zakładów przemysło· 
wych w L'korf pod Diaeldorf<lm w Wes1falii 
:.:wrÓcił się do Szkoły Rzemiosł w Ł'ld~i, aby m~ 

. ~ysłała ~1~kuna8tu uczni swoich. Amatorzy aię 
JUŻ ?nalezll, a chociaż będą otrzymywali na ra. 
zie dosyć szczupłe wynagrodzenie. bo po 1 mar· 
ca 50 f~nigów dziennie, to jednak ceniąc łaska
we uzdolOlenia, które mogą nabyć zagranicą go
dzą s.ię na tę propozyę i na parę lat Jrraj 'opu
szczaJą, aby potem powrócić bardziej jeszcze u
zdolnionymi. 

W sprawie kursów wieozornyoh. W swoim 
czaeie zarząd chrztlŚciańskiego Towarzystwa do
broczynności zwrócił 8i~ do łódzkiej dyrekcyi 
naukowej z prośbą o pozwolenie na urządzenie 
przy szkole rzemiosł (Wodna N! 8) kursów wie
czornych dla dorosłych. 

Ot~ż dyre~cya naukowa ~awiadamiła o po
wyisze) petyeyl gubernatora plOtrkowskitgo, kt6. 
ry przedstawił sprawę czasowemu general 'gu. 
bernatorowi gubernii piotrkowskiej generał lej. 
tenantowi SlIatiłowowi. 

Generał ·lejteuant Szatiłow uznał, że orze
czywistnienie projektu otwareia kursów wieczor
nych przy szkole rzemiosł w teraźniejszym cza
sie nie jest poż"dane. 

Po~i,ad~miajl!.c o tem postanowieniu zarz,\d 
chrześclanaklego Tow. dobroczynności, naczelnik 
łó~zkiej dyrekcyi naukowej prosi, aby natyoh
~last pr~erwano ~ieczoro.we zajęcia, jeśli te 
nIe czekając na zatwlerdzeme, rozpoczęły si~ już. 

Z Towarzystwa dobrollynności. Kancelarya 
gubernatora pIOtrkowskiego zwrÓ'l.ła się do za. 
rządu cbrzcśeiańskiego Towarzystwa dobroczyn
n~śei z 'lapytaniem, ~zy podtrzymuje w dalszym 
Ciągu podjęte starami o uzyskanie pozwolenia 
na urządzenie Najwyt~j zatwierdzonej w roku 
1904 loteryi allegri. 

Ze IIkoły rzemiosł. Komitet szkoły rzemiosł 
przy chrześlllańilkiem Towarzystwie dobroczyn . 
noici zwrócił się do zarządu tegoi Towarzy8twa 
o. wyjedna.nie u władz pozwoleDia Da urządze. 
Dle w dnm 14 marca w teatrze Wielkim wie. 
czoru dramatyczno muzyczne,o. 

Komitet obywateliki. Oprócz urządzenia 
«cabaretu> w planie źródeł doehódl1 jest na po
rządku dzieDnym koncert w Z,ierzu, kU,ry .i~ 
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odb~dzie w Dajbliłszej przyszłości. Ma być rów- odbyło siQ zebranie właścicieli fabryk łódzkicb, ! pierw8zycb wyboracb p. Aleksandra Kupke, na 
nież ślizgawka i wiele innych rzeczy, koniecz- oddajl\cycb w dzierżaw~ ezęści zakładów f .. - I u8t~puj~cego podstar3zego p. Fischera wybrano 
nych w cela zdobycia środków na przeżywienie brycznyca łl\cznie z siłą pary różnym przedsię- I p. S\ł\Disława Kuzitowicza również 27 gło-sami. 
liczny oh rzesz nie mająeych pracy, choćby pod- biorcom. Zgromadziło się przeszło 30 o8ób. I Po zebraniu składek w ilośoi rb. 187, które 
czas najc.i~ż8ze~o o,kresu, )a.kim j.e8t zima.. Głó~ny~ prze~mioteI? obrad było ostateczne I przyjął kasyer p Jan Golda na fuudusz kasy 

KomItet hczyc musI ledyn.le. na. ?flarnOść rozwa.żeme l zatwlerdzeDle kontraktu norma1ne- . pogrzebowej, przed!tiwiciele zarządu obliczyli 
ogółu, .g~yż praktykowan~ gdzlelDdueJ. np. ~J- g~ dZIerżawy, opracowanego flrzez. Ilpecyalną ko- l fundusz kasy cechowej, który wynosi obecuie rb. 
boty mleJskle, w ce~u ~aDla. zarobk.u nie .m~J~ -I mlsyę. złoton~ z pp.: Augusta Hdf.lra, H. Kinz- ; 300 kop. 90. Suma ta jest w dyspozycyi star
cym pracy, w Ł')dzl Dle są, w modZie. Nie lut lera, L Lourlego, Oskara MIksa, P. Słulca i A. ' 8zego cechu. Postanowiono zalagłe składki jako 
również '" z~!czaju udzielanie ko~itetowi drzę; Szulca.' Zastanawiano się nad każdym poszcze- l też i dingi ci~żąc~ jeszcze na niektóryah człon· 
wa z lasu mleJskIe,o na opał dla .blednycb, ~hoc gólnym paragrafem (wszystkich jest 19) kon- l' kach zinkasować. POlltanGwiono, aby zebrania 
las ten wysycha z tak~ 8zybkOś(llą, że za ktlka traktn. cechowe odbywały się co kwartał, na których 
lat, gdy wre8zeie zostanie z&:twierd~ony projek~ Wzmiankowany kontrakt przedstawiliśmy I będ~ przyjmowane zapi3y nczniów oraz dokony-
~yc:ęcla Buchych drzew, nIe będZIe tam aOl w ogólnych zarysach, pisząc sprawozdanie z po- I wane wyzwoliny na c7.ellldaików i wpisy na 
Jcduej z.drowej.80eny .. Cl) .k~aj to ?byczaj . .Je· przedniego. zebrania vdaścicieli f .. bryk, na któ· I majstró~, gdyż przy pełnieniu czynnoś:li pnez p. 
dyolo bieda Dle uznaje róznley kraJÓW. rem omawIano spraw~ utworzenia specya1nego ! Kr. p 'te zebrania nie odbywały si~ W ci~gu 

Z TowarzJstw, KredJtowego m. Łodzi. związku.. '. t 2 Jat. 
W dniu 22 lutego r. b. pol~czoue władze .Na "ozor~Jszem posledz?D1u kontrakt po dł~ż- Osoltiste. Przybył do Ł'ldd na6zelnik akcy-

dyrekcyi i komitetn nadzorczego Towarzystwa sze). dyskusYI został przYJ~ty z małeml zmla- zy okręgu piotrkowsko-kaliskiego KoloBOW w in· 
kredytowego m. Łod~i, rozpoznawały wnioski i namI. . . teresach .łnżbowycb. 
przedmioty mają,ce siQ przedstawić przypadają' Wprowadzone zmiany po1egaJ~ na tam, że Ś . t l . . h· D·' d .. 
cemu zwyc~ajnemu ogólnemu zebraniu członków przy złamaniu jakiegokolwiek punktn kontraktu 8 . ~Ier e2~e naJlo anIe. . ~ j Sd rano o gil ZlDle 
Towarzystwa którego termin wyznaczony został właściciel fabryki jeBt w prawie rozwiązać umo- I -,eJ mlUlHt '. wŁócdDJ.wklhlprkzeJa'/:bu p~kroFwot.n ~ rek-, . b . k . , d d (§ 12) mlzy na s aCyl ~- a IS a 10 otnl ranC18ze 
ra dzien 27 marca r. b. o godz. 4 po połndniu. wC2 ez UCle ama Się o są u, .' k ., . 

S d' d k' k 1904/5 _ Lokator t. j. dzierżawiący salę fabryczną ,~:Htlcb, ws utek własneJ. DleostrożnoŚcl dostał 
prawoz anie yre oyl za ro wy b' '. .. ' I Się pod parowól który obeIął mu głowę. Zwło-

szh} juŻ z druku. i niebawem zostanie dor~czone o OWiązany Jest po wyekspuowamu kontraktu k' H t' h' b'· d ' /'" l d 
t oczyśeić wynaj~ty lokal w oBtatnim dniu termi- .1. ar IC a za ezpleezono o zeJIICla waz po· 

II owarzyszonym. . .' . . . hCyJno- ~ądowycb. 
Prejekt do etatu dochodów i rozchodów na nu .dzlerżawy I na uprzątDlęCl.e ma8zyn Dle otrzy- .. . . 

rok finansowy 1905/6 szezególowo rozpozna.ny m?Je żadnego ulgo~ejro terml~u (dotycheza8 ter- . NaJlcne ~a. sklepy monopolowe V'! uzupelnlc-
przez ",ladze Towarzystwa, pomimo, uskutecz. mm ulgowy wynOSił 2 ty~~~me) (§ 15). . ~lt\ wladomosel., Umle!lZcz\HleJ wcz?~aJ, podajemy 
nionego już wydatkn na Komitet obywatelski .W paragufie oma~laJl\cym u.norm?W8me Jeszcze nllst.puJące szc?:ególy o naJ8cl~ch na.8kle-
rb. 2UOO i zaprojektowanej ekhdki rooznej na go?zm. pracy dodano, ze początek ~ konIec co· I' PY monopolowe. ~rzy ulICY NuwomleJskleJ pod 
spltlłl cKochanówka:t rb. 500 rocznie, przekra- dZ.le.nnel pra~y w fabryce ustanaWIa 8am wla· nr. 28 o~oł~ godzlDY 10 rano weuło do skle~ll 
eza e.tat przelłzłoroc~ny wydatków zaledwie o 8clclel fabryki. I nr. 223 pIęCIU młodych żydów, którzy pod grO[6-
rb. 1714 kop. 88. Oiólne doc\1ody Towarzystwa POBtan()wion~, aby zmieniony i uznpdniają,- , hl\ .zabicia zarzl\~zaj.~cego sklepem Anton.iego 
jeduakże uległy· 2-mm.jezeniu skutkiem obniżenia oy kontr~kt dZlerżaw~ . wydrnko~a~y . zo~tał Żllk~eWICZ&, zabralI" .1'\k .wy~a1.u Jł racbunkl 30 
opłat na admmi8tracYQ prawie o polowQ. ~ tr~ech J~zykacb, rosYJ~k~m~ pollilllm I.Dlemlee: rb. I 70 rb. wlaslloś.c ŻaklewICza. 

Dalej ogólnemu zebraniu przedłożonym hę- kl~ I ~oz~sł~n.y d? wla~clcleh przędzal.DI, tk~I~I, W_ tymże ~zasle do sklepu. ~onopolowego 
diie wniosek udzielenia ulgi 8towarzyszonym reJiI~rll1 l mCUHDl, ktorzy stale wydZIerżawIają nr. 26:>, przy uhcy Franclnkan.~kleJ w domu pod 
z prz,wyżki kapitału zasobowego w iloici 0,40% oddZIały f .. bryczne. nr. 1.1, przyszedł .młody żyd I zat.'ł.dał butelkę 
od sumy pożyczki, oraz zasUku dla straży ognio· loło właiciGieli domów i lokatorów za na· wód.lu za rnbla, daJł\c 5 rb., w ch~Jll gdy z~rzą· 
wej ocbotniczej w Łodzi rb. 4000. nem p( , średnictwem podaje do wiadomośoi, że dzsJl\cy sklepem Jan Kuczer,. Wyjął kobiałkę 

Jeden z w&Żniejlłzy.h wniosków, majl\cych W nadchodz;cy czwartek, d. 1 marca w lokalu z drobnl\ ~onet~ w celu wydanl1l reszty, wenło 
przyjió pod obrady ogólnego zebrania, dotyczy Towarzystwa p6pierania przemysJu i handlu, do sklepu Jeszcze d.wóch młodyc~ żydów, któr.zy 
wprowadzenia potycsek w li8tach zastawnych przy, uliay Dl>ielnej nr. 31, o godz. 8 wieezorem g~oiąc rewol.weraml, domagali. Sl~ wyd.au.la p~e' 
H% wyeh, na lat 36ł, gdy obecnie udzlelRi~ce odbt}dzie sif2 ogólne zebranie członków "Koła D1ędzy; żądanIU temu ~u(llle~ D1e sprzeCIWiał SI~, 
I;lę potyczki wydawane są tylko na lat 281/1 ' włdcicieli domów i lokatorów". w"kutek. cz~go zabralI O~I 14 rb .. 37. kop., po-
Przy dłllŹlilzym terminie amortyzacyjnym, wyso- Porzl\dek dzieDny: ozem ~blegb. Kuczer wybIegł za mml na ulIcę, 
krść opłacanych rat półrocznych jest mniejna, 1_ J) wybór delegacyi d,) władz centralnycb lecz me zuołał żadnego przytzymać. 
cu d.,uo"uć bQdzie znaczną ulg~ w opłaoie zoo .. kWtlBtyi kwaterunkowej; O godz. 9 i pół rano, do skrepu monopJlo-
bowj~zań dłużników. Naturalna rzecz, że stan 2) zatwierdzenie regulaminu; wego M 22~ przy ulioy Dlielnej M 4, w chwili, 
Lndowli mUfli odpowiadać przedłużonemu termi- 3) rozpatrzenie preliminarza bndietu; gdy znajdowała s:ę Maryl. Lipko, wellzło 6 mIo-
nowI amortyzacyjnemu. . 4) wybór członków z2rll!du na mifjl1ce dych żydów, którzy grożąc rewolwerami, ~abrIJli 

Władze Towarzystwa zajmowały .i~ również U&t~pującycb; 120 rb. i zbiegli. 
kwestyą wyjednania obniżenia ilości pobiera- 5) wnioski ozłonków. Przy ulicy Widzewskiej X! 38 do sklepu mo-
nyl b kar od zaległości za 3 miesiące, aż do na· - Osobne zaproszenia rozsyłane nie bQdą. nopolowegc ]i 259 przyszło 5 młodych żydów, 
st~pl~Dja terminu sądowego poszukiwani~ zale- luy. Na mocy wyroku cza8owego ~enerał którzy, g~ożąc rewolwenmi, ~abralt z kally 40 rb. 
gł?ś~1 Stopq. prooentową kar za pomleniollle gubernMora gubarnii piotrkowskiej generał1ejt- ZarządzaJąc~ s~lepem StefanIa H fman bez opo-
mles ące zaproJektowano. na 6% . nanta Szatiłowa, mienkaniee Ł 1dzi, robotnik ru oddlrl~ pleD1l\dze.. .. 

Rozpo.zna~ano równI.eż motywy do w~lO~ku fabryczny Miehał Wnjtezak za przecnowywa.nie O teJie porze przy nl:cy Kamlen~eJ do skle-
co dl) udZielania po~ycze~ ~ przeszacowanIa I~. potajemne rewolweru i nabywanie patronów. pu monopolowego M 260 pr,~ys~edł Jeden młody 
z. ~ umonema, oz)'h od.nowl~nyeh.bez ~onwerlyl, ikazany został w drodze administracyjnej na l zyd, za1~da~ za 20 ~op. wodkl, którą wydała 
Do tej pory tego rodzaJU pozyczlu udZIelane by· miesiąc więzienia mu zarządzlJ,!!ca Jamna Kopel; przybyły począ! 
ł~ i sJ\ po upł!wie. 10 lat o~ d~ty ud~ielenia Skazany na i miesi\e wiQzienia. za propa. P? kie8~eniach srukać. pieniędzy, a. w tym (lza 
plerwot~eJ. pożyez~I. O~D1żeD1a Jednakze te~ gandę pelityczu~ przez generał lejtnanta S~atił(). s.e. wenł,) 3 młodych lnnycb .żydów lrazem z ku-
m1DU dZle81~CI?letnlego, blO~~c pod uwagę .mle)- wa, mieszkaniec Ł'ldzi, Piotr Cboj ullCki, po od. pUJącym grożąc. rewol weraml, zllbrall .25 rb. 
e~owe warunkI, wprowadzI a uznano za Ulemo· eierpieniu tej kary zoetał wypu!llcllOny na 191)1. O god~. 9 I pół rano do s.klep~ monopolo 
żhwe. n8Ść.' we go M 261 przy uhcy PołudnIOwej .N2 32, od 

Wreszcie ogOlne zebranie ma dokonać no- '.J P aGa w fibr k Ja D'ś b b' 3 zarządlajl\cej lIklepemMarYI Ligvckiej, grożąc 
wych członków władz w miejsce u8tępuJ~cyeb r . J ,aG. . .ZI W o rę Ie cyr rewolwerami, zabrano 25 rb. 
po :3 letniej kadencyi a mianowicie: Jednego dy- ~u~u ~,ol::YJ:ego Sr~Y8~"pIJ~ ~o RPra~y ro;;.tu!cy . O gl,l.dz. 10 rano d) sklepu monopolowego 
rektora, w m~eJ8ee p. Adolfa Dobraniekie~o, je. a ~y l eo ora .elger 11 l su .ego ,na- M 262, w chwilt, gdy w sklepie była tylko sa-
dn.go zaat~pcy, w miejsce p. Walentego J(lLmiń. toml~8t zaprze!ltalI pra~owae, ż,!!dt\Jlp podwyt- ma pOl1l0CDlOa zarządz;ającego Lsokadya Skur-
.kie~o i 4: członków ~omitetu uadzorczsgo w ~~ema T p\aey z~r3~kowb·j .t~ rObO~Dl\ÓW w fa- czyńska, weszło fi ~ło~ycb żydów i zabrało z ka-
mie~sce pp: Rudo.lfa Z\t"glera, Karola KI_k.owa, ycO' le .Iłoa l b ~? Ot;1 wit ~ !lr ~1Ia .Coh 8y ukoło 27 rb NaJŚCIe to zdarzyło Się przy ul. 
FraDfJiszk a Ramischa i GU8tawa Pey8era. ntar'e"k o~en1le594w Ob rtę . Ike

ó 
ey

9
r f~ bU kPolbICYJnego Wschodniej X! 21. 

N ż b' 61 t' i J Uje ro o Dl "w. ry ac W o· P Pół' d , a powy nem
k

. ze rabnm (g aem uczłes Dl- br~bie 4: oyrkułu policyjnego nie pracnj"e 2878 rzy ul. nocnej w omu pod nr. 24, do 
CZ~ c mogą wszyst le oso y, kLore otrzyma y po robotników 12 f b k h sklepu monopolowego nr. 264, od zarzl\dzaJącej 
ż,czki od Tvwlirzyst,!a i kt?rym służy z prllwa w ił r, .tAC.' M~ryi Zauyckiej 4 młodych żydów żądało wy-
moŻtloś~ rozporzą~zaDla swoim .wajątk1em. Spra- Z komitetu .0bJwatelskle~o. Proszeni jesteś- dania pieni~d,y, a gdy odmówiła, dali oni jedea 
wozdaDle dyrekcyI za. rok ublegly dost<llczona my.o pnYl-'o~u~eDle paulu m ! panom, biorącym strzal, kula UtltWlla w sufICie, wobec clego Za-
będzie w swoim CZUle wszystkIm stowarzyszo· udZiał ~ komlsyl zabaw łódzkIego komitetu oby - rzycka nie sprzeciwiała się zabraniu pieni<}dzy 
nym, b , l~ty zaś wejścia na zebranie będą, I'J1Oe· watelsklejro, o zebraniu, IDającem siQ odbyć z kasy, których było około 30 rb. 
sIane tym tylko z nich, którzy są wyłącznymi W ir?dQ 28 luteg? w lokalu PrzytulItu dla star· Podobny wypadek zdal'zyl się w sklepie mo · 
właścicie !. aIDI nierucb?mi.Jś~i. Nieruchoml ~CI b~ CÓW I kale~ kt(Dz:elna 52). o godz. 8 wieczore~. nopolowym pny ulicy Widzewskiej oM 196. Ra-
clące w tłpólnem p08ladanm dwóch lub kIlka o· Nowe proJe.y ~rzą~zefi1a. zabaw wymagają busie, gl'Jżąc rewolwerami, zabrali z kasy prócz 
sób, mogą ~Jć repre~entowane na z.ehrani~ ogól· śpIesznego dZlałanu& I energlClOnego zaj~cia silł. marek stemplowych około 200 rb. Zarz,!!dzająca 
nem przez Jedną z Olch po złożeniU pleDlpoten Z Geollu atolarakiero. Na (lO'ólnelll zeb . sklepem zachowała SiA nentralnie. 

. d l h' d ' b'l t 'ś . a '=' raDIu 't C,I. o pozosta ,!C I ~y aDIu. . l e ~ weJ cIa maj8tr6\V stolarzy na którem było obeenych 150 
zl' blUr~ ddy~ekcYI. Bez bIlet bU ~eJ~cla l1żlkt do sa· w obecności uesora p. Bocbeń~kiegG, wybrano 
I posle zen Wpu8zczonym yc nIe mo e. na nait~pnCl trzechlecie na starszego przy d _ 

Iprawy fabrYCllD8. W dniu wczorajszym, gieh wyborach 27 głosami, wskutek zrzecze~~a 
o godz. 8 ej wieczorem, w sali hotelu Vietoria li, t"o mandatu przez p. Grz~ ~ow.lti.go . przy 

Postrzał. Wczoraj ° godzinie 2 pa pol. starszy 
stÓjkowy I cyrkułu, przy zbiegu ul. FAjfra I Alek8an
drow8klej zauważyl poszukiwanych zlodttel 22-letniego 
Manela Tygera 1 Izraela Rud,ckieio, których przy po
mocy trzech 8Lójkowyeh zatrzyma!, a przy rewlzyi zna
Jad wyuJchJ. Vi chwili, gdJ prowadzono ich do cyr-



• 
kulu. na ul. Zgiersklej Tyger sh ~iat zbledz w podwórze 
domu nr. 42, wtedy policyanci dali do niego trzy strza· 
łf, ranlll.c Ty~ra w lewą lopatk~ I w prawą rękę· Po 
udzieleniu mu pomocJ przez lekar~1\ Pogotowia, zastal 
odwieziony do szpitala Poznań.kich .. 

Zapalenie aię łożyslr.a. Wczoraj o godz. 12 
w poluunie przy ul. Dlu~iej, w b.bryce Dawida Wiśllc· 
kiego pod nr. 138, zapalilo się lożysko pod wałem trlllls, 
mi8yjnym. Ugień ugaszono przed przybyciem I I II oe-. 
dzlalu straży ogniowej ochotniczej. 

Ogólne osłabienia. W ciągu dnia wczorajsze· 
go następujące osoby ulegly ogólnemu oslableniu: na 
nI. Wschodniej nr. 21 Mojżesz Gliksma.n, lat 32; na ul. 
SpaceroweJ nr. 10 Brauna Genedel, lat 40; na ul. Za
wadzkiej nr. 29 Izrael Welsman, lat 30. odwieziony zo
stal do szpitala Poznańskich; na ul. Sredniej nr. 56, 
lat okolo 50, od którego nie dowiedziano się ani nazwi
ska, aui adresu; na ul. Suwalskiej nr. 11 Wawrzyniec 
Sowiński, lat 34. pozostający bez zljęeia i mieszkania I 
na ul. Andrzeja Dl;. a, mężczyzna l"t ekolo 60, który 
nazwiska swego n!e wyjawil. We wszystkich tych wy· 
padkach lekarze Pogotowia udzielili doraźnej pomocy. 

Napad,. i polr.aleozenia. Na rogu ulic Ale· 
ksandrowskiej i Fajfra Emanuel Fiegel, tkacz, lat 22, 
mieszkający przy ul. Sredniej, zostal napadnięty, nożem 
zadano mu rany Vf bok i lewą rękę· Po udzieleniu mu 
doraźnej pomocy przlz lekarza Pogotowia, odwieziony 
zOl!td do szpitala Po:mańllklcb.- Na ul. Wschodniej nr. 
27 J. Z. lat 19, został pokaleczony kolbą i bagnetem.
Na ul. Łowickiej nr. 12 Józef Matusiak, tkacz, lat 2(, i 
~ranclszek Rygas, lat 21, robotnik fabryczny, mieszka· 
Jący wspólnie, zostali w mieilr.kaniu napadnięci I nożami 
obydwom pozadawano po kilka ran. Zawezwany lekarz 
lekarz Pogotowia rany opatrzył. 

Watrzą •• jąoy w~padek. Wczoraj wilczorem 
na ul. PiotrkowsKiej nr. 290 tram "aj, biegnący z Gór
nego Rynku, najeehal człowieka. który, idl.c c.ltodniklem, 
przed samym tramwajem skręcll na środek ulicy, tak że 
waszynista już nie mógł bieiu wstrzymać; całym pędem 
tramwaj wpadł na niego i po nim przejecba:t. Wygląda
to to na samobójstwo, 1'1' Istoeie Ia$ rzecz inaczej si, 
wiała. Obzalo się bowiem, że tym nieszczęśllwymbyl 
głuchoniemy, który chciał przejść na drugą iIItronę ullcJ. 
Gdy przyat .. p!ono do oględzin nieslIcz,śliwe,o, okazało 
sl~, że ma obciętą praw~ nlię. Człowiek tan nie mial 
prawllj r~kl, nHlwiadomo w jakich okolicznościach da · 
Wniej straconej. Przybyły lekan; Pogotowia, udzieli w
szy mu doraźnej pomocJ na miejscu wypadku, odwiózł 
:0 w stanie bardzo groźnym. do szpitala św. Aleksandra. 
Nazwiska I adrlsu nleszczę'li wego nie stwierdzono, możl 
.Ieć lat około 55. 

--:--

Raut w Grand-Hotelu. 

Tłomnie zgromadziła 8i~ publiczność na nie
dzielnym podwieczorku muzyczno·wokalnym w sa· 
li Grand· Hotelu, urzl!dzonym na wpisy niezamoż
nych uczDiów Szkoły handlowej. Zapowiedziano 
go na ~odz. 5 po południu, lecz dopiero po 6 ej 
godzinie rozpoczęło sj~ wykonanie programu mu
zyczne&,o. 

Solit!tami wieczoru byli: pp. BrusendorfJwa 
(śpiew), Robo"ska (fortepian), oraz Orhński i Ry
chłowski. art'yś~i łódzkiej 8ceny (deklamacya). 

P. BrusendOlfowa posiada pełny i równy .głos 
altowy o szlacbetnem brzmieniu, którego używa 
r02maicie. Wykonaniem pidni Godarda, Offen
bacha, Niewiadomskiego i innych zyskała POlVo() 

dzenie zupełne. Sympatyczne przyj~cie zmusiło 
solistktl do c7ęstych bisów. Towarzy8zył artystce 
.tła f'lrtepianie bardzo arty8tycznie dyr. Al. D wo· 
tzac2ek. 

Pianistka p. L. Robowska odegrała utwory 
Paderewskiego, Cnopina, ł(oszkowskiego i innych 
kOili pozy torów. Gr~ swoją olśniła rozbawionych 
słuehac2ów; wykonanie utworów było artystyczne, 
Jeszcze raz 8twierdziliśmy, że mamy do czynie
nIa, z talentem wyj~tkow,m. Pabliczność, ocenia
r~c wartość gry p. R, przyjmowała ją z zapa-
em. 

Zywe słowo miało dwóch przed8tawicieli w o 
1iI0bach pp. Orliń!lkiego i Ryehłowlkiego. Pierwszy 
"'y powIedział <Perły, Słowackiego i Konopnickiej; 
zaUważyliśmy, że p. Or1iński cieszy się prawd~i· 
(~. sympatyą. naszej publiczności i że Je8t jej u-
tlb~eńcem. Wiersze, jakie mówił, wypowiedział 

z 8d~ i artyzmem. 
. P. Rychłowski cieszył sitl również powodze

nIem rzetelnem, wypowiedział" Czardasza ~. "ET;-
• 80 l'arte" Tetmajera i "Dlówony" Ujejskiego. 
k' Marsza żałobneg8 Cbopina przy wierszu Uj ej . 

lIkIegO wykonała p. Połko"a. Arty8tkę gorąco 
O laskiwano. 

• 
M:ająe pueświad8zenie, że w promieniach róż· 

nobarwnej pieśni w połączeniu z iywem, tak wy
~o"nem zawsze słowem - znajd Ile si~ pobudza
J'cy. środek do 8kładania ofiar-zawsze ch~tne i 
!Orhwe pan e Kazimif rzowa Arka.zew.ka i Ja-

BOZWOJ. - Wtorek, dilia 2f lutego UłOtS r. 

r081.wowa Pełkowa zor&,anizowały ubiegłej nie· 
dzieli rant na rzecz uczniów 8zkół handlowycb. 

Zgromadziło się kilkaset osób w pięknie przy· 
strojonej zielenią i różnokolorowemi- lampkami 
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- J u t r o ogólne zebranie Towarz. hJgieniczneco 
(Dzielna 31), o godz. 8 wieczorem. 

elektrycznemi sali Grand Hotelu. 
Przy blasku roztaczającego się dookoła świa- * Wyjazd. 

tła wyraźnie zarysowywały si~ Iylwetki pań i pa- Dlii o półnooy pociągiem nadzwyczajnym 
nów z towarzy8twa. Na raucie niedzielnym z,ro- kolei petersbur8kiej wyjeohał do Peter8burga 
madził sitl tutejszy świat elegancki, będący jedną generał-gubernator war8Z&wlki, gonerał adjutant 
z głównych cz~ś.i inteligencyi Łodzi. Slułlon, wezwany telegrafieznie na RadC2 mini-

U progu, przy wejśeiu do sali, uproszone da· strów. 
my zajęły 8itl sprzedażą prorramów, ręcznie ma- * Wybory. 
lowanych przez artystów malarzy pp. Łubieńskie- W sprawie wy berów znajdujemy w "Rusi" 
go i Proskurtl. na8t~pują.y telegram z Waruawy. 

Z galeryi dolatywały dźwi~ki orkie8,try Akc. "Ml(~js.owa ladność żydowska coraB mniej 
Tow. K. Scheiblera. intere.ujlil aię wyborami. Polaey, narodowj de· 

Uczestnicy rautu, witani przez pełniących mokraci energicznie alitnj~ na korllY'ć hr. TJ' 
honory domu panie i panów, zajmowali miejlIca 8zkie"icza, którege Izanlle wybora wzrastajlł eo
przy rozstawionych dookoła sali stolilu.ch. ŁI!' dziennie. Drngim kandydatem nared.wyoh de· 
czono się w kółka i kółeczka, prowadzlłc oży- mOIratów jest adw. przy •. "taneiszek Nowo· 
wioną gaw~dę, to naprzemian znów duchaj~c ze dworaki. 
skapieniem padającyeh z e!ltrady pieśni, dźwitl- "TołZlł si~ energiczne układy o zjednoGzenie 
ków muzyki lub żywego ełowa. na czas wyborów w8zy.tkich partyi narodowych; 

Nastrój podczas rntu był bardzo 8erdeczDy. w takim razie zwi~k8Z, 8j~ 8zanse ka!łd,data 
Rllltt czynił wrażenie raczej zebrania w prywat· reali8tów, a.wokata przy8i~Iłego Adolf .. Suliro-
nych salonach, aniżeli zabawy publicznej. w.kiego, słynnego znawoy samorządu. Nowo-

Wśród pań nie brakowało pełnych gustu to· utworzone .tronnictwo "Spójnia", zbliżająca sit) 
alet. B.iwiono 8i~ doskonalo; na twarZ'leh W81y- ku partyi 1'30-go pIŹdzierniks.", .tawia kandyda-
itk ich nozestników ujawDiało si~ ożywienie l We· tury br. Adama Krasiń8kie~o i liojl!!celO po za 
8oloii. partyami znakomitego ' mówey Il!!dowelJ adw. 

Doskonałym pomysłem, a uruem urozma· przy'. Leona Papieikiego. 
iceniem zabawy były 8przedawane przy 8peeyal· * Zaj8;Jie w lizkole. 
Dylb IJtulikach af,ryzmy naszych pisarzów. W 8prawie zamkniłcia szóstej kla8y gimna· 

Jako nagrod~ za odg8dni~cie autora aforyz- zyum Chrzanow8kiego "Reforma" zamie8zcza list, 
mu-otrzymywano różne przedmioty z kosza szczEj- z którego przytaczamy Da8t~pujl!!ce ust~p'y: 
ścia. ;. "S,ósta klasa oddzi~ł B. IJzkoły Chrzanow-

S,częśliwców, któryah fortuna obdarzyła pi~k· ': liki ego od. czwartko został zamkni~ty. Przyczy· 
nJm upomiDkiem, było .poro. na na pozór bardzo prosta-wydalono wszy8tkich 

Urz~dzony bufot z napojami, trunkami i prte- uczniew. Za eol Oto na jednej z lekcyi reli~ii 
k~skami nie mógł uskarżać si~ na zły odbyt. Pod· kBilłdz ~robił wymówk~ całej klasie za... pi~kne 
oz as antraktów vanowal tam roch ożywiony. Nad- sprawowanie. Oourzona taką zuehwałością swe· 
mienić tu naleźy, że sprzedaż w buf4cie odbywa- go prefekta młodzież dokonała s~du doraź!lego: 
la 8ię bez karoty, lubo naddatki przyjmowano u8uDi~cia ksi~dza przemooą z klasy. 
z wdzi~łZn08ci~. B() jakież mo,ło by.ć inaczej. 

Dtlf~ki dobrej organizacyj, nieq,zielny raut Kto 8i~ ośmiela Izyni6 uwagi nasIej mlodzie· 
pod każdym względem udał się doskonale. Wny- ży c. do prowadzenia 8i~ uezniów tak w szkole, 
soy z urozmaiconej zabawy wynieśli jaknajmil· jak i na uhc)? 
sza wrażenie. Przecież, Jeżeli znajdzie się śmiałek w giDl' 

Raut niedzielny dowiódł, że organizatorki naz1um, który zdob~d&ie sitl na 8karcenie tak 
mając tylko możność rozporządzenia odpowied- wysoce obywatelskiego czynu, to o,łosimy bojkot 
Diemi środkami artystycznemi - gotowe zawlłze "budzie" i zmusimy j~ do uległOŚCI». 
uczęstować swoioh 8łucbaczów ucztą jaknajwy- Z dzi8iej8zego dodatku d6 "Niedzieli" dowia. 
kwintniejszą. dujemy litl jednak, że rozporz~dzenie co do ram-

* knitlcla 8zóstej klasy zostało cofllięte i zatarg 
pomiędzy uczniami a szkołą zostal " na8tępuj~
cy 8posób zażegnan,: Niżej podpisany komitet najaprzejmiej dzifJ' 

kuje szanownej elektrowni miejskiej za bezinte
resowne (świetlenie sali na podwieczorku mUlycz· 
uym w d. 25 b. m. na necz niezamoinycb u@z-
n:ó ". Kazimierzowa Arkuszewska 

Jarosławowa Pełkowa. 

SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 

Prl bram wienoru muzJcznego, urządzanego 
w ~rod~ dn. 28-;0 b. m. przez Towarzystwo mu· 
zyczne w lokalu własnym, podajemy poniżej: 

. 1. Kwintet nr. 6 na klarnet, dwoje skrzy
piec, altówkę i wiolonollelę-Mozarta, wyk. pp. 
Makowski. :Io!lenblatt, Baumgartin i Goeblowie. 
2. "Li ftITJrite" arya-Donizetti, odśp. p. J. Po· 
znański. 3. W.mderer FAntaisie-Scbuiert. wyk. 
na . fortepianie p. J. )(antey . . 4 a) Arya z op. 
"Dinorah" - Meyerbeer, b) Wspomnienie-Bevi· 
gnam, od'p. p J. Poznański. 5. II) Rigoletto
Verd -Liszt, b) Spinnerlied-Wagaer,V8zt, wyk. 
Da fortepian~e p. J. Mantey. Akompaniuje p. Z. 
Krysz. Początek o godzinie 3-ej i pół wieezo-
rem. 

KALIKDABUK TlBIIKOWI. 
IM.IONA SŁOWIAŃSKIE. U z I ś WIarosława. J u-

\ roChwaliboga. -
STAŁA WYSTAWA OBRAZÓW, ulica Plotrkow.kI 

Ir: 16· Otwarta od godZiny 10 rano do godziny 8 wie· 
czer·lm . 

TEATR YICTORU... D z i! po cenach zniżonych 
"ObroDa . Częstochowym, ar.mat hlstorJczny 1'1' S·lu obra 
zach Jullana z Poradowa. Pocz~tlk o ,. i wilcz;orem. 

WIECZÓR. J u t r ° wieczór Towarz. muzycznego 
Vf lokalłl własnym. ' 

ZEBRANIA. D z i Ś posieizenie II lódzkiej Kasf J 
pOirzellowej (Andrzlja 17), o iodz. 6 wieczorem. 

,,-U czniowie nie dali za wygran" i wy bra w. 
8Zy dele,atów, przez icb usta prosili rad, opie· 
kuń8il~ szkoły o przeprowadzenie raz jes,cze 
sprawy. ' Itada opiekuńcza, zapatrując siEi na 
rzecz wilicej po ojcowsku, przyznając, iż pierw-
.ze odezwanie sitl katechety byłe nieco ubliżaj~· 
se, zaś drugie-prowokacyjutl, postanowila ucz. 
Diów z powrotem przyjąć, uwalniając ksi~dza od 
udzielania lekcyi w tejże khsie". 

* Trzy sprawy. 
Uj~ty zabójca rządcy domu, Mieczysława 

Cz"ki, Winceuty Sienzka lat 18, z zawodu to~ 
karz, badany w .yrknle rzucił na podłogę kart· 
kę, nn której mieści si~ adres: "Chłodna nr. 39a 
Sawibki". Policya udała !!Iię niezwłocznie pod 
adres wskazany i tam w bramie domn zaareSI
towała niejakiego Ł!lk~8z& S&ebliń~kiego. Z nim 
razem udano się do mieszkania Sawicltiego, bu. 
chaltera fabryki D1diera na Woli, a guy obu 
ich przyprowadzono do oyrkułu, Steblew8ki ze. 
znał przed komisarzem, iż zabójSllmi C,akiecro 
byli ~ielzka i malarz Kępski. Sieczka oskarż~. 
ny jest oprócll tegQ o stnelauie de. strażnika 
ziem,kie&,o na ul. Karolkowej i o wllp'łudział 
w zabój8twie b. kapelmistrza Rnbin5teina. K~F
ski ego aresztowano. 

Z KRÓLESTWA . 
Z Piotrkowa . Onegdaj dokonano tu zbrojne

go napad o u. ~gromadzeDie pnedwj bJrcze, od
bywaj'łce .i~ w gmachu żydowskiego Tow. Do
broczynności. Banda Dapastników zniszczyła wilzy-
Itkie .pisy j akty wyborczE'. . 

PłoGt. Redakcya «E'Jb płockich i "łJclaw. 
skich' wznowiła swe wydawoictwo. <E;ha), jak 
i popnedn'o, b~dą wyehodziły d"a razy na t y
d~eń. 
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Z KOCHANÓWKI. 
CiasDo jest w d.uiej sali rekreaeyjnej, która 

w poście 8łuży jako improwizowana. kaplica, w. kar
nawale jako sala balowa. W niedziel~ przystro
jona jest zielenią i tlztn(l~ncmi kwiatami, wyrobu 
oborYflh. Zgodnie z obietnioą zaproszeń, jedna 
ś~iana je8t od góry do dołu zajęta przez olejny 
krajobraz, wcalf'l udatny, pędzla miejscow(Jg~ 
mll.lana, p. K. I mych ścian arty8ta. nie zdąiył 
SJlać jeszcze wykończył, gdyż widnjej~ na nioh 
tylKO nie w yraźn e Zilry8y j Qkiehś gór rozpoozę
tyeb, dYlikretnie przykrytych całą galeryą obra
zów miejscowy~h artystów. PQmi~dzy temi o· 
brazami z"raca uwagę pl>tret d ra JllD~zera, ini· 
cJatora twórcy Kf)cbanówki, li wcale dobrztl 
u ~h"ycQnem podobieństwo, jak się moina prze
!HlUZ-Ć z porównania portretu z jego żywym pi er . 
wowz_rem, przybyłym na zabaw~ wraz z żoną, I 
dziećmi i kilku innymi przyjaclOłmi chorych, I 
ja~ ~, E Stefl&nue, d r K. B&ozowski z żoną j 
l lUUl. . 

Z pomiE)dzy 70 chorych, obecnych na sali, I 

!łO jiBt przybranych w f.łotastyczne lub też lu· 
dowe stroje, "ykonane na miejlIcu przez cho
rych, pod kieronkiem pani d rowej SJchackiej i 
jednej z dawnych pacyentek, pant N. Atmosfa
ra jest wClloła, tańae idl!t nadzwycztj żwawo, 
przerwy wypełnione 81l ży"emi obrazami, śpie
wami solowemi i .hóralnemi, dekIamacy~,· gr~ 
na skrzypcach itd. wogóle prodakc111mi art y-
8tyr.zBemi .amych choryeb, prócz którycb wy
stępuje tylko chór dziecinny. 

Przeszło 100 chorych, niespokojnycb, nie
F'ytoillnych łuo cieleinje chorych, udziału w za
bawie brać nie może i pozostaje w innych sa
lub, których przepełnienie rzuca Ili~ w oczy_ 
Nadmiar ehorycb, obecnie .ię jn~ znajdujących 
i puypływ nowych jelit tak wielki, iż lekarze 
zakładowi opracowujlł motywowany proj-kt zam· 
knięcia 81.pitala dla dalszego przypływn eh)· 
rych i umierzają go wkrótce oddać komitetowi 
j zan~dowi Tow. dobroczynności d, zat"l erdze
nia. Wobec fakta, ii na niektórych salach, mo· 
gllcych w(dług przepisów bygieny i praw", mie
icić 9 cbor~.b, znajduje 8i~ icb obccnle aż 23, 
pomimo teio, iż w pawiloni~ m~zkim masi spać 
kilku chorych na korytarza, zarzl!td szpitala UJ
rzy 8i~ prawdopodobnie zmnszonym projekt ten 
istotnIe zatwie.rdzić. Bidzie to oczywiicie ~mu
tna ostateezność, ale konlec~na ze "zgl~du na 
dobro chorych. ktorzy obesnie są. w zakładZie. 

Łódź, która przez ostatnie c~tery lata przy
zwyczaiła I!lię już do tego, iż ma 8WÓj zskład 

& 

KONKURS 
IMIENIA BOLESŁAWA PRUSA. 

3) 
-

Syń i matka. 
(Dokończenie-patrz nr. 45). 

Oto wieczór, - zasiedli wszyscy do wieczerzy 
smutni i milczący; na misce trochę tylko ziemnia- , 
ków, chleba na stole bardzo niewiele. 

Podając na stół, Bardzina rzekła: 
- :Mata, jedzta dzisiaj, a na jutro nic już 

niema! 
Nic dziwnego, że wszyscy osłupieli i długo 

słowa przemówić nie mogli. Wreszcie Barda wy
TZE'kl: 

- A, bo wy, matulu, to moglibyście pój~u 
po wsi, lżejby bylo. 

Stara nic nip. rzekła, ale jej się zrobiło mar-
kotno i łyżkę odstawiła. . 

-- Bo widzita,- ciągnął Barda - nic nie ro
bicie od tyla, a jeść trza. 

- Jużci ja się tobie musiała sprzykrzyć; oj, 
dalby Bóg, żeby mnie zabral już raz do siebie. 

- Abo juści, że lepiejby bylo, - wtrąci! 
Barda, ale się natychmiast opamiętał; słowo je
dnak, jak ptak: raz wypuścisz, to już nie po
wróci. 

Stara zalała 8i~ łzami, podniosla się z lawy 
i szla IV kąt, zawodząc: 
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dla umysłowo chorych, znajdzie się obecnie zno· , jedno z wybitniejnych w literaturze wllpółczes-
wuż w takiem polożeniu, w jakiem była przeli nej. . 
pO~8taniem Kochanówki, t. j. nie będzie miała Na walce instynktu zwierzęcego, utajonego 
gdZIe lokować swych chorycb. Sytuacya taka, I w ka~dym z nas, z ku1tur~ cżłowieka, stoj~cego 
wobec malegl> odpływu i dnżego przypływn cho- na wysokim poziomie umysłowym, autor "Instyn
rych, trwać będzie dopóty, dopóki nie zo~taną kto" zbodował dramat psychologiczny, przykuwy
zbudowane nowe pawilony, to znaczy, że gdyby I wający uwagę widza do sceny aż do zapadni~cia 
budowa rozpoc7.0ętlli została nawet tej wiosny, to I zasłony po raz ostatni. 
chorych .moina~y um!eszczać w nowych budyn- Rl,ecz dzieje Ilię w Saind Claud pod Pary-
kach naJpr~dzeJ za 12 do ~ lat.. żem. Jan Bernon, słynny chirurg, operator i cdo-

Blldowa nowy.ch p~~'Vllonów pocI~gu~l&b~ nek wielo towanystw naukowych, w p6żuiejszym 
znowl]. za. ~obą kODl.ecznoilc J.~ybudo~aDla 8tU~1lI joż wieku poślubił młod~ kobiet~ Cacylię, którą 
artezY~B~leJ, nowej kuehuI 1 pralD1, kt~re JUż przygn~biała siła żywotna dzielnego chiruig'a, 
teraźuleJ8:t.ym nawet potfleoom z trudnoś !H~ tyl- 'jego stanuwczość i zimna krew a świadomcść 
ko podolać mogą· ,. . I 2e mąż jej codziennie pławi ręc~ we krwi, łami~ 

Zarząd Tuwarzystwa dubroczynnoscl wle- kosci wykrawa ciaIo drażniła" i odpychała 011 
d~iał o tem i projektl>wał począt~owo?udowę niegd. Zbyt przeczul~na, neoralltenior.ka zdekla· 
Dle ~ -~h ob~cnych, ale 4·ch paWilonów l domu rowaua nie Z8l1tanowiła 8i~ ani cbwili nad tern, 
adI?I~lstracYJnego, t~lko mUSiał poprzestać .na że ten rZEŹuik, .i,ak go nazywała, OCliła życie ty· 
mmeJ8ze~ z powo~u IJraku funduszów. Jeślt .ln· siącom skazanych na· śmierć istot z narażeniem 
8tytU~y~ ~,osob~ lDtere8ow~~e, a 7,a.t~m w pler- częstokroć własnego życia. W o~8iedniej wilii 
w:szeJ ~1D1l mar;ntrat łódzkI l właŚCIe,lele fabryk mieszka młody człowiek, zdeklarowany suchotnik, 
Dle pÓjdą za. przykładem .. br. Gćyerow: któr~~ który gor~!}ą miłoś0ią zapłonął do Ce:cylii, zasy. 
własnym k08ztem ~hudowalt ,nowy pawIlon (dZIS puje j~ listami i blaga o ocbaddi.ę. 
już także przepełOlony), to Kochanówka na cały C l· . d . . ,. 

l t t k t 
' . t . 'dl Ł d . ecy 13, WH' ZlOna sympatYł\ dla D1eszo~ęśu-

szereg a a samo prze88nle lIł OI(C a o III, h t ·k l· . d .: 
'k . . t _. dl " b . T L' któ I wego Sile o Ol a, wa c~y pomlę zy uczuciem l 0-
Ja me 18 Uleją a D1eJ o eCUle wor~l, w . b . k' '. k o' L • d k . 

h Ł6d l d '1 l t . d h I OWI~~ lem UCZCIWej olety; SlS.oro Je ua mą?; 
r~c. . z o . WIe n a za n.ego (. -)rego po- zapowiada jej, że rankiem wyjadą na czas dłuż. 
mIeśCIĆ me moze, zawsze z tej samej przyczy- sz na ieŚ d' , di ś· d d· , 
nY-llOpelnego brakn mieJ·ooa. y . ,w , . o Jego pOIlIa o Cl' •. eoy u;e 81~ 

.. . przyJqc u 8leble zakochanego w DleJ młodZIeńca, 
U3kuteeznIenl~ plerwotneg:J pIas.u z.arz~du by go pożegnać i p00ieozyć. M~ż jej wie o tej 

Tow .. dobr., czylI ~obodowaUle ~ ~a"Jlonów, SChlldw6, uprzedził go o o:ej niejaki Lautriqnet, 
o czywl8cle . byłoby ]e~zcze zupełme Dledostatem agent biura wywiadowczego, oddawna śledzą.cy 
dla 400 ty8H!tezne~o ~J~sta, którebv potrzebowa- co się dzieje w domo doktora, po częśCli wiedzio
~o zlłkład.u _ przynl\J~meJ 500 do 600 łóże~. .Ale ny ch~cią. zarobku, po części uczuciem wdzięc~. 
l ten mnieJszy ?ro]ekt wystarczył!>! ~a JakIchś ności za wspaniałą opera8y~, którą wykonał nad 
lat ~arę - pOWIedzmy do cusu ob.J~c.la Kocha - nim slynny Jan Bornou w szpitalu. 
nówkl przez przyszły samorz~d WieJskI. Ate za- W h 'l'" . ł d h t" . . . k . . . l ł "'ć I C WI l pOLelrnaOJ8 m o emu 8UC o nIltOWI 
nIm Wlę sze l mDle]SZe p any na przy SI 0(1 IW - 'e d . ł ·1 P dl dl . d' 

k . b d b· • tl..· b b Dl )pua y 81 y. A 2em ooy l pa BJąC, zra-
stan'ł U6 uteczmone, co ~ ą ri) lC se !Sol c oryc, 'l (l. p.-'k L P . ś A t t· 
k Ó h d ki d · . l Dl vl-aL o czasz ... ę· rzeme v go W ym 8 alllC, 

t ryc znowuż w ża uym za a zle Dle wo no I b d' t 'ć b t k b ł b ó 
będzie umieśeić? a o aj Z~ii aWI ez ra u~ n, y o y r wnozn~cz· 

I 
nem zabÓJstwem, albOWIem tylko ope.racya I to 

---- bardzo trudna uratować go może. Ta zaczyna 
się właściwy dramat. Obrażony mąż, dręczony 

T E A T R. instynktem samczym, walczy z czł()w~~kiem kul-
tury o wysokim poziomie, z poczuciem obowią?:
ku, który nakazuje mu ratować rannego. Cdo

"Instynkt" sztuka w 3· ch aktaeh przez Henryka Kiste- II wiek zmaga się ze zwierz~ciem w s,eregn prze-
maeekera. py8~nie pomyślanych i ghjboko sięgających do 

Wy8tawio~y P? raz P erwilzy w s()bo'~ n~ de- I d.os3y lu~zkiej sc~n kulm,lDacyjóych. W re2ulta
skach teatru VlCtorn, "Iu\Óltynkt" sduka naplll8Ua Cle człOWiek zwycl~ia ZWIerzę, Nauka tryumftlje 
przez Hn:ryka Kistemaeckera, należy do rzędu : ranny b~dzie (')(~aloDy. In~tynkt pokonab knltura: 
utworów, w których śmiało postawiooa. teza i 0- ! SLtllka ta zręcznie zbud~wana otrzymuje u
ryginalność pomysłu stwansją dzieło Iłceniczne wagE) widza w ciągłem napięciu, pom:m'J, że roz· 

du miala, a co ja użyła, żebyś ty mi na stare 
lata śmierci życzył! 

Barda czul doskonale, ie ~le powiedział; ha, 
tak wyrwalo się i przepadło. To też i on po
wstal, obejrzał się za czapką i, słowa nie rzekł
szy, wy:;;zedl. 

Bardzlna zaczęła uspakajać starą, dzieci, któ-
re ją lubialy za bajki, piszczały: 

- Babulu, dajta spokój, cichajta, nie placta. 
lJ spokoHa się. 
Dlugo Barda chodził po dworku, przystawał 

po trochu, myślał o tem, co za5z10 i wstydzil się 
sam siebie; do domu wejść nie śmiał, a wiatr 
zimny, niosąc śnieg i krople deszczu, ciął go 
mocno po twarzy, pomimo to czul Barda, że mu 
cieplo się robi i twarz pala na wspomnienie 
matki. 

l byłby do izby nie poszedł. ale drzwi się 
otworzyJy, ukazala· się chuda postau żony i Barda 
uslyszat: 

- A chod~, ba całkiem pr<::emoknies7. i fry
bry dostaniesz. 

Wolnym krokiem Barda poszedł, legI IV ciem
nym kącie i. .. jak makiem zasiał. 

W dni kilka smutek jeszcze większy ogarnął 
chatę· 

Po wypadkach owego wieczora Barda wstal 
cbory i znękany, ale się powlókł z siekierą 
w stronę miatlteczka, by tam znaleźć jaki zarobek. 

Siedzial tam do późnft w noc, powrócił z bo
cllenkiem chleba, cały zmoJ<nięty, bo deszcz nie 
ustawat. 

Trzeciego dnia Barda wstal z gorączką, z- sil
nym b61em głowy, słabszy, jak zwykle. 

Również chciaI iść do miasta; zaledwie wy
szedł z izby, pociemnialo mu w oczach i dobrze, 
że oparl się o ścianę, bo byłby padl jak długi. 

--li . 1 Nr; 

! ulożyła na werku i nu~ medytowau, co tu będzie 
I robić. 
I - Ot ci los, kto teraz zarobi choć na ka-

walek chleba? .. 
Pod wieczór stajo się gorzej, w nocy Barda 

zaczął bredzić. 
Wieś cala dowiedziaXa ię wkrótce o choro

bie Bardy; jedni radzili pijawki, drudzy bańki, 
inni spirytusu i kiełbasy. 

DIugo się sprzeczali, CJ zastoSOW30 jako naj
skuteczniejsze, wreszcie stary Jan ·z przeciwka 
rzekli poważnie: 

-'- A to mi się widzi, co poślijwa naprzód 
po ksindza. 

W szyscy się nad telll zastanowili, Bardzinie 
popłynęly 1zy ciurkiem, ale uznała radę za 
zdrowa. 

Zarządzono sprzą.dz konia Bardy z koniem 
Jana, a pótkoszków dali Michał i oto sprowa
dzono ks.ędza. 

Już zdaleka ujrzano zaprząg. Kobiety ze 
świecami wyszły . na spotkanie i, zawodząc !lymn 
z tonów rozmaitych, wprowadziły księdza do izby 
gdzie, leżał Barda. ' 

, Swiec~ osadzone w dzbankach, wcią;~ s'asly, 
stoI okryty nakryciem bialem, chwiał się za naJ
lżejszem dotknięciem. 

Barda pod wpływem uroczystej chwili odzy
s~al pr7.ytomność, ale mówić nic prawie .ni.e mógl, 
lnwał tylko z lekka głową naprzód lub nią poru-
szał na boki. • 

Dzwonek uderzyl, melodya przerwana za
.marl~ na ustach, wszyscy znowu weszli do chaty 
l byli obecni przy dalszych ceremoniach. 

- BOdajb"rm ja się byla nie rodziła,- żebym 
miala się takiego syna dochować, a któż cię to 
karmil, jakeś byl dzieckiem? a co ja z tobą tru- I Zobaczyla to Bardzina, strasznie się kobieta wy

lękła, poprowadziła męża z powrotem do izby, 

Już się skończylo, i ksiądz przybierając ton 
przyjacielski i życzliwy, począł się pytać o przy
czynę choroby, sposób leczenia i t. d., a ponie
waż dowiedział się, że nic dotąd nie uczyniono 
w celu ratowania chorego, polecał wezwać przy-
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"ią~anie kolizyi dramatycznej następuje bez nad- w [ądzie gmiónym w Rżgowie w dniu 13 b. m. pozostawił bez skutku, zasądziws?iy żąda.ne somy 
t~yezajnyr.h zawikłań. i Wyroki zaoczne zapadły na korzyść robotników. I robotników w całości, t. j. w sumie około 3000 
d Jedyną wad~ cloBtynktu~ stauowi zbyt ten- 1 W p'ątek, t, j. dnia 16 b, m. sąd gminny rubli. ' 
e eucyjne obmyślenie po~taci wprowadzonych ,w ak-l w Rtg?wie ro~p,atrY,wał 100 spraw, podanych przez! Wyro!.i wIOl aprawauh na Bum~ 3,000 rb. 
hY~' Tylko bohaterOWie dramatu, a raczej sam j rcbotmków mCJarnJ na skntek opo~yoyi admini- I wręczoue joż 'lóostały do wyegzekwowania komisa· 
,,0 ater, J~n B nnon, są dokła.dnie narysowani; j straeyi i na zaoczne wyroki. Sąd znalazł, że 0- I rZI'",ti s~dowBmu Drzewińl'lkidmn. 
nż8zYstkle Inne osoby ~o tylko narzędzia, których li pozycye te nie mają żadnej podstawy prawnej i 

YlVa antor, by dOJśc do celu. " ~,, tego powodu pozostawił wyroki zaoczae w swej " 
c "Taka np. Tere8a Ll1.ngier, przyjaeiółka Oe - l mocy. II i e r z ą d . 
/lll,)est tylko pOWiel'Dlcą, nie posiadając poza l Z tej seryi wyroków 37 oddano natychmiaat I 
;~ za~Dych c~c.h ludzkich: BrAt. Jaua Bernou ł d~ wyegzek wu~ania P;7;YPlOd~jących sam w rOz- Sprawa pal~ca porus'lóona w końcu 1904 
u drze:, rówD1ez lekarz ZjaWIa Sl~ tylko po to II mlRr'l.;e 913 rubh-kcM19ara:OWI HldoVl emu p. Drze- rok~ przez Oddział bygieniczny łódzki, a tyC7;ą
h a. 8~enle, aby być tlómaczem myili l uczuĆ bo- wiń~kiemu . ca Slf~ strasznego wrzodu społecznego, jakim nie
'tiatera dramatu, Śtoąek to bardzo dobry, z po l Otóż przedstawiciel i dyrektor Towarzystwa w~tpliwie jest nierząd, nareszcie zwróciła na 8i~ 
tn0dletiem Z!lll t ępujący dawne monologi, ale nie I łódlkiej mantlfc.ktury nicianej p. Edward von I uwag~ najwyższej w państwie instytucyi do spraw 
d~ie być zbyt wido«znym dla wid'zB, bo osłabia ! Koopf wystosował do komornika cały s7ereg (37) ! zdrowotDyc~, czy~amy bowiem, Ź') ," Rl&lia leka~-

dZeUle prawdy, ' I podan, w których oświadcza, iż załąeza zasądzo- l ska na P?8IedzenlU" od~yt,em " dOlU 29 S.tycz01a 
dan' Wykonawcy "Instynktu· wywił!.oz"li 8i~ z 7a I ne kwoty, lecz pr:>si zarazem, aby na zasadzie ! ~znała.' IŻ dalsze Jstmeme domów publIczuych 

l~ bardzo dobrze, Na pi(r,n7.Y plan wylun~ć l § 737 punk.t 3 U~tawy cywilnej procedury sądo. ! J~8t luedopnRz.Gzalne ,urówno z punktu widzenia 
~~I~zy grę p. B:ydzińs~ie~o, który ,dał nam po- I .,ej komornik wBtrzJllIal wypłatę oznaczonych I zdrowotnego, Jak ,pan~~~owego· ., . 

c wysoce arty8tyczllIe l do drobiazgów opra- , 'IV wyrokach 8um do czasn uprawomocnienia się II ,. DąteDl& obohcYOlllStÓ" choc w pewnej czę' 
~d"auą, P'na Dan~~ówna. z ... ielką sobtelnoseią ,I wyroku, ponieważ na .wyroki sądu gminnego za- seJ zOBtaną tedy wciel~ne w życi~, ~niknie oh~
l' egrala rol~ Cecylll. P-nI Pawłowska ze 8zcze· kłada gkargę kasacYJnlł do zjazdu 8ędziów po- I ~a zwana domem pubhczn~m,. zDlk~le ~raz z nl~ 
ll~i pro8totą wywiązała się z roli blado zaryBowa- I koju. l nadzó,r nad p~o~tytat~aml, ~le oSlęgaJą'l~ celu, 

" Teresy LlLogier, l Komisarz eądowy jednak po porozumieniu się I gdyż Dleszczęśhwe .te Istoty, Jak gdyby ~lSZC~ąC 
t l ,P •. Orl\ński odtworzył typ zwyrodniałej mo- z pre~esem zjazdu sędziÓW pokoju m. Ł(}dzi, opie, al~ za swe u~odle~le" szerzą do~oła Siebie zaraj: Ule Je~no8tki" dla k~órej ~ie istnieje etyk~ i l'łlj~c si~ na tern, że ~8z~stkie w8.po~niane wY,-, z~, a ch?ć Ole znlkOle sam Dlerząd, bo na to eJ ~rZ~pllly, z, 81ł~ komlczn~ ] prawdą, P. LIp- ruki byly oczne, a Wl~O Jako także Jaż prawo- trzeba przebndow:ać cały g~ach sp?łe,cz~y od fan-

Yn,skl z dużą inteligencyą zrozumieniem i od- mocne~tądanie dyrektora Knopfil odrzucił i w so- damentów, przybierze on me"ątpltwI6 lOny cba-
~~lle~(\tn odt'grał ddc blado narysowaną rolę Au botę robotnikom na pvdstawie 37 wyroków wy- rakt ~r, ,a w każdym r~zie nie b~dzi? ,ko;zystał 

zeJIl. Hernou. płacił 913 rubli. z, opIeki pańtwa, co panstwu byna)mnleJ Ole C1.y-
doh p, Czarnecka, pp. Oeremużyński i Miciński W dniu 23 b, m. sąd gminny 2.go okręg-u nłło honorn. 

rze dopełnili całości. powiatu łódzkiego w Rżgowie, " komplecie p, o. -:-:-:-
pra. POdnieść jeszcze należy wysoce artystyazną "ędzit'go gminnego Makiewicza, oraz ławników l 

lita (~ reżyserską Maryana Gawalewieza oraz wy- l Kowalczyka i Neumana rozpatrywał nO"lł sery~ I R l Z· k '.)0 J k 
gra.'ł'i"i (In8t~nktu>. W sZlukach t~go pok!oju '! spraw w liczbie 101, do ,kt~r!ch .admiDi,strac~a I ezo ucya WIąZ U li paźuzierni 8. 
akł r a ,dommująeą rol~. każdy bOWiem dnblug l' Towarzystwa mantfa.ktury m(lIaneJ w WIdzeWie 
.llie a a Sl~ tam na wywołanie nastroju odpowied- nadesłala piśmienne objaśnienie, że zsnąd za-
,ąlltgO do. sytllaeyi, bez czego myśli i tendencya , wiadomił robotników o postanowieniu zamknięcia 

Ota Ule tłomaczyłyby siE2 dość jasllo,' , fabryki z powodu braku węgla wywołane/!'o 8trej- Biuro Związku 30 paźiziernilta przedstawiło 
~t, Ł"""~ki, i l>aem VI' kopalniach i na kolejach w d, 30 listo-I oa głollowanie zjazdu następującą rezolucyę, 

"'F-" I d b R b ' br' okre8lajl!.c~ stosunek stronnictwa do nądu. 
I pa a r., J otnwy y l wzywam do f<tbryki. "ZJ'azn delegatow ZWilłZKU 30 p8źd~lernika, 
! w celu obrachunku do dnia 30 liitopada r. b, -. 'p . I włącznie, że zatem na zasadzie punktn 8 go 104 ! rozważywny na posied~enia dnIa 22-go lutego 

rzeClw TowarzJstwu manufaKtury nicianej. I artykułu Ustawy o przemyśle. Admmistracya fa- l! kwestH stosunku Zwią~ku do bieżącej dZlałal-
! bryczna dział.ała prawidłowo, wymawiając miej- ncści inll~ytucyi rządowych, odpowiedzialnyoh za 

I 
7 d . ś '. W b wy konaoH 'manif(lstu z dnia 30 go paźdZiernik 

sca na nI wc ze mej, o ec tego pretensye /' uznal, że rad" ministrów, na którą NaJ'wyższ~ 
",."u Pisaliśmy uiedawno, że robotnicy Towarz. I robotników, aby ponad wydane im za 7 dni wy- I l ł ż b d " "1 
«I .. uf i,. nagrodzenie wypłacić zndane sumy za zerwanie ,I wo ~ W I ono o owiązek uje nostajnienia 1 kie· 
"'\' "I IlkLury OIciautl)' w Widzewie wydn nili g re - ., ro~ ania całA czynnos' "l' SI. rzndo A w k l ..... n .,/" I' lJ.oltraktów, sq nienzasadoione, ., V'7 '7 "." Y lUa.!& 
o)' 'lale do 1!I~du o przyznauie lm całk.owitej pła- , Stawaj~cy w imieniu robotników adwokat I ogromną powolnoM przy Ql'zeczywistnianiu ro-
2arzą~vbkOwtlj za. czas zamkni ęcia fabryki przez Trnszkowski przedstawJł znów sądowi piśmlenne l zumn,ej i dobroczynn6j woli Jag.>, C",sarskiej 
b~cll " t. j, od dnia 30 listopada r, 2. aż do o ' zaprzeozenie, w które m zaznacza, że msnUfaktu-l' MuścJ, . 
~hWili i ie sprawa ta była rozpatrywana I a. niciana nic prosi w nvem objaśnieniu o przy- ,Rląd nie wprowadza w życie zasad, stano 
najmn' ~h anie pierwotneJ' decyzyi sądu za nierzeczywi wU1,y~h podstawę manifestll 30 paidzieraika, 
Sl'ę', ,l lej felczera: wreszcie, wvchodząc, zwróci! stara)' nc sjP. niezmieonie nadać t m a d . 

u J iltą i o nowe rozpatrzenie sprawy (§ 151 U3tawa -;"11 Y Z 138 om naJ-
dZie o chorego % pociecha, że może jeszcze wyj- proceduiY sądowej); nazywając objasnienie swoje węższe i nieodpowiadające ich i8tocie zna.tlzenie; 

~l tej choroby,' "odpowiedzią", manufaktura niciana. przypnszczać wypadki, wyj~tkowe wymsgajl! oczywiście i środo 
Z'e J' 'je l3anla wie, że przvszla kreska, czuJ'e on, łÓW wy)ntKowycb' na zoroJ'uy g .... ałt' n" zbroJ'ne a - J należy, umler:r.ala stosownie do § 145 punkt 1 '7' .. I ... 
"'oz' e' \ ehlopa raz zwali, to mało mu pomódz pow8taDle nAd pOWinien ot1powl'ed .. i eć en"rgl'c 
'li _ i 313 Ustawy procedury cywilnej przedtltawić ' ,-z M- " z-
i ''\01' zresztą, byle nie dzieciaki, toby tam może nym naCIskIem; może on nawet na pe"ien czas 
Slowa<ll raz SkOllczyĆ; nie będąc w stanie już ~:~:~~:ni: p~:i~:::eZ ~rdz:O!::~~~Z~~ mt:~~i:~~ wprowadzić 8tan wojenny, lecz niepodobna nie 
i rarn' \VYl'Z~C, wykonywa prz~czący ruch glo:w~ tora nICiana SpÓŹlila. się. nadsyłając ją już po za- POHWie tY,ch wypadków, kiedy 080by rządowe 
pr%ep~~farllJ, co ma oznaczac, że wszystko JUz padnięciu wyroku, to objaśnieuie to pned8tawio- za. WIedzą l zgodł!! gablDetu dOpuszclały się czy-

K o, ue b .. ć winno bez skutku, Gdy żflIdania obrońcy I nów samowolI oraz aktów okrucieństwa przy 
'GPr,awt\ trudna', upartego nifl llrzekona, J "1 stosowaniu środków wYJ' !ltkowych l' nad" . d snd nie uwzględnił, stawajl!cy w imieniu robot ., uwyczaJ-

'cza' Y, ostatnI' cl'ekaWl' zaczęli wreszcie 01)]1- "1 nych Talu kierunek dZIałal a' 1. '1' r"dy mI'OI ~ ników w zaprzeozeniu swem prosi Ill\d o przyj~- . ,. J" -
ezy~ c, Izbę, Darda wciąż nieRpokojnie wodził 0- cic następują.ego wyjaśnienia: o jakichkol wiek Istrów pcwit}k8za w kraju nIezadowolenie i grozi 
konie

a, zdawalo się, .ial,by kogoś szukal i chcial ogłoszeniach, które jaKuby fc!.bl'yka poczyniła, je- I Rusy] oraz jej M(}narsze możllwl ś.Jią nowych 
na io C~nle odnaleźć; chwilę sporą zatrzymat wzrok mu osobiście nie niewiadomo; fabryka niczem nie t lllt:oe~pieczeńs~w, Najsly bJze zwolaole DUliy 
Oczy nIC, p~patr7,al na dzieci, podniósł wreszcie dowiodła, że roblh 0~lo8zenia, o którychby wszy- I staje Ili~ naj pewniejszym środkiem ptzywróteula 
sloJ'a CokolWIek wv'/eJ' J' 11 wezglowia zobaczył I władzy J'AJ' zachWianeJ' powagi Jako naJ'pewDl'e)' 

C J" scy robotnicy wiedzieli. Jeżeli fabryka chciala'" . -
t\7atz~'. !garbion~ starus%~,ę-matkę; "rzez ?hwilę zerwać UJOW~, to ona obowiązana była na dwa 81y też srodek, zmierzający do u~p<>kojeuia kra-
W jej JC~o wyrazala radusc, następme wyCIągnął tygodnie wymówić miejsca rCJb[)tnikom i puczy- ja, ogólne zebranie delegatów Z"I~zku 30 PIlŹ' 
odRadlsllonę dloń; serce maclerzyllskie przeczuto, UlC odpowiedoią , ustanowIOną przez inspekcyę fa- uziernlka uznaje'ó;e konIeczność pańł!tw9wa d ,)· 
z trUd o syna, coś ją pchnęło bliżej, a chory bryczną adnot&cy~ w książce obrachunkowej ro- r maga Sl~ w SpOił kategoryczny: ' 

} elU chwycil j ej rękę i podniósl do ust. . 1) ś " . 
llJ.atlra'zy . I'Z~siste sptvnęly po t;varzy chorego, botnika; z. ~rzedstawI~Dvch zaś k.silliek , robotnl- przy pleszenla, WSllyst~Iemi środkami wy-

, l'" J ków, takIej aunotacyl f .. bryka Dle zrobIła, tak, I borów do Damy pamtwoweJ', 2) wyznaczenia 
(\ zO,na <tkaly .. , I 

zUllclvnd, te,J ,po,ry chorv zapadl powtórnie w stan ' że umowa do obecnej chwili poz08taje "swojej ś(lIslego i bllzklego terminu zwołauia Damy nIe 
ej J mocy. I późnIej, niż dOla 25 kwietnia st. st.', 3)' nie-

8Zllic l1Jesw~adomośCl; rzucał się i jęczał strą-
'7 se~ ,.a po lulku dniach z westchnieniem, które powcływanie 8i~ w odpowiedzi manufaktury zwłoezuego ~ydania przepisów, zabezpieczaj~-
'''''Z'locach rod%il1y odbilo się echem bolesnem, nicianej na p. 8 § 104 U~tawy o przemyśle, nie eych u~tl&no"h,ne w manlf~ście z dnia 30 paź, 
i b ,nąl ducha ' " może b, ć ~astosowane raz dlatego, że punkt ten, . tlzicrnIka swobody i broniących (}d n&dutyć przy 

ez opieki. ,pozostawIaJąc rodzmę w nędzJ i mając na wzgl,~dzie wyjlltk9we okolicznoś.:i, nie orzystaniu z ni~h przy jed~o'}z,e~n,em zUle,jienia 
Z Dnia trzec;eg . dl l d ,t ł ~ może być rOZCIągany, a powtere dlatego, że fJl, u wy o ochronie w2muonlOneJ 1 nadzwyczaj-
a tr~mną ubo 'a \ , groma \a u u po::; ępowa a. i bryka i pod tym względem nie jest w możności nej, 'ako środków nielegalnych, budząeych nie· 

1 Zona wrazg z ~ ,1t~ ~ czterec~l d~sek: , I dowieść, że nie mogła. dostać w~gla wówczas, zadowolenie ludności i nie osiągajl\cycb zamie· 
ca O~iem suchem zleC~l, ztWOd;I~ z~l~~me, mat-I ~dy wszystkie inne fabryki lódzkie węgielotrzy- rzonego cela; 4) wprowadzenie stanu wojennego 
lt' ,Zona żalowal:Pogdąoa a prze Sle I~." mywaly w dostateeznej Ilości. może być wywołane tylko wskutek zbrojnego 
nle H czekaly mat{O ~or.r w .. trudacll Z!~la, Ja- Wobec tego obrońca prosi sąd o pozostawie- powstaOl& albo przygotowań do niero i powio-
g O~l, że śpi ;pOko,l1:' rl' ~oze, ,zaz

b 
~OSC~I~.S~- , nie bez skutku żądań manufaktury nicianej, no być odwoł<1ne, jak tyllto mInie jego koniecz-

nleci~... Jme I me czuJe o u, Ja I Ją j Slld gminny, przychylając si€2 do proiby o. ność; nie naleły nadutywać ter; o okrutnego pra-
broń"y, objdnienie piśmienne dyrektora Towa- wa, a tem wi~cej pr~e~aC1zać w jego stosowaniu 

IroNIEC. rzystwa manufaldnry nicianej Edwarda Knopfa tam, gdzie z konieczności je wprowadlono. W ka-



Mym razie stosowanie kary śmierci bez lI~łiu 
bez względu na okoliczności, powinno być ska
lowane." 

Przy glosowaniu za pomoc~ podnoszenia 
rąk za rezolucYą oś liiadczyło się 142 głosy, 
przeciw ao; w głosowaniu llowtórnem więk· 
szość za rezolucy~ wzrosła do 157 głosów. Gło· 
sowanie według poszczególnych punlttbw wypa
dł, daleko pomyś mej, wobec czego pnewodni· 
cujoy A Gaczkow zaproponował ostateczLe gło
SOVla.Ul1l en bloc Rj2ultat glos'lwania wypadł 
prawie jednomyśloie przeciw 2 glosom. 

Dl~ ennikl libualne, ('mawiając rezultat pierw· 
8zego glosowania nad rezelucyą, zaznaczają, iż 
w głosowaniu tem nastąpił widoczny rodam 
Związku, kt6ry składa si~ najwyraŹliej z dwóch 
frakcyi. Jl!dna z nlflb, s~anowią~a mniejszośc, i 
szczerze pragnie prr,eprowadzenla rt fJrm kon
st)tncyJuycb, choćby w skromnym 7.akresie, a 
jednocześnlt~ potępia samowolę administracyj; 
druga zaś, przeważnie pocbodząea z prowincyi, 
gotowa jest p(lpien ć skrajne dążonia wobec 
groźby rtwulucyi. Frakcva ta może być nazwa
na «fcakcy ~ paniki» W ostatecznem głosowa
niu mogła 8i~ zgodzić na rezoluJy~ jedynie ze 
względ6w taktycznych. 

Ruch przedwyborczy. 
-17.1-

Wczcraj w magi8tracie łódzk.im odbyło 8ię 
zebranie przewodniczących w komisy ach, powo
łany t h do przestrzegania porządku podcza8 prze
biegu wybor6w GfaZ prowadzenia ścisłej kon
troli nad prawidłowośeią przy składaniu głosów 
przez prawyborców do ur·uy. 

,Ponieważ działalnośó członków komisyi, któ
ra zar~lI~dzić ma skrutynium i czuwać nad czyn· 
nościawl skrutatorów, b~dzie uciążliwa i skom
plikowana, przeto postanowiono liczbę członków 
komisyi powi~k8Zyć o 3 ch, czylI. że ~aida ko· 
misya składać 8i~ b~dzie z G-iu członków. 
W tym celu upoważnieni zost&li do zaproszenia 
po trzy osoby z pośród obywateli tutej!lzycb
przew(JdnicI~cy komisyi pp: Kazimierz' Arku
szewski, Wiesław Gerllcl, dr. Manrycy Likier· 
nik i Jarosław Pełka. 

Obrady w dalszym ciągu toczyły 8ię nad 
techniką wyborów i możIJw(m uproszczeniem 
złączonych z WJ' borami na posłu, czynności. 

Zebrani na. posiedzen u wczorajszem ogl~· 
d:.li dOtltarczone już <lo magistratu urny wy
borcze. 

~u UGIGI~niu ~aama Mic~i~wicla, 
Z'oźyli: 

N a s z koł ę. 
Zebrane na weselu p. Aleksandra Linke w Opatóvr

kw za pośrednictwem Józefa Juszczaka 1 rb. 20 k. 

OFIARY, 
Na wdowę M. 

Ludwlkostwo Olszewscy · 1 rb. - Zebrane na wese
lu p. Aleksandra Linke w Opatówku za pośrednictwem 
Józefa Juszczaka 1 rb. 

Na Kroplę Mleka. 
W bolesną rocznicę dzieciny 50 kop. 

Na rodzinę zabitego Bezing~ra. 
Zebrane na weselu p. Aleksandra Linke w Oplltów

ku z& pośrednictwem Józefa Juszczaka 1 rb. 

Na głodnych ch?·z,ścian. 
Zeprane w gronie przyjaCiół 2 rb. 1 k. 

Na głodnych. 
Zebrane na weselu u p. Wiktora Kamińskiego przy 

ulicy Zawadzkiej Nr. 11, z inicyatywy pp. Pienyńskich 
2 rb. 55 kop. - Herman Enge, za niegrzeczne obcho
dzenie się przy pracy ze swoimi towarzyszami prMJ 
w przędzalni odpadków akc. Tow. K. Schelblera, za zgo
d!\ robotników tytułem kary l rb. 

Na robotników, pozbawionych prrrov. 

BOZWOl. - Wtorek, duia 21 lutego 1.06 r. 

Telegramy 
Petersburskiej Agencj"i Telegraficznej. 

Najwyższe Ukazy do Senatu. 
-8-

I. 

Wobec blizkiego ukończenia w większości 
gubernii praG przygotowawczych przy układaniu 
list wyborczych i wyjaśniających się już obecnie 
w zWią~ku z tem terminów możliwego dokona· 
nia wyborów cdonków Dnmy uaństwowej, Roz
kazujemy oznaczyć zwołanie Domy państwowej 
na dzień 26 kwiętnia 1906 r. 

Dnia 12 lutego HlO' 
Carskie Sioł/). 

Podpisano: 
MIKOŁAJ". 

II. 

16 46 
r 

ża. Jednego z urzędników bankn, który cbciał' 
stawić opór, zraniono. Groż~c oersonelowi re
w.olwerami, rabus:e porwali 75,000 ' rubli i zbie
gli. Z tej sumy 35,000 stanowiły własność fio" 

. landzkiego akcyjnego Banku akcyjnego związ
kowel?o. 

Belsingfors, 26 lutego. Prośba partyi staro
fińskIej o zwołanie fialkndzkiego zgromadzenia 
naroqowego ~oBtała N aj wyżej odrzucona. 

Ty flis, 26 lutego. Ad wokat przysięgłyl Hai
deman, odebrawszy z Banku państwa 15000 rb.,· 
wsiadł do powozu i pojechał do domu. G Jy PO" 
wóz stan~1 przed domem, czterej rabusie wy
strzałem zranili lokaja, odebrali pieniądze i Um" 

kn~li. . 
Teodozya, 26 lotego. Aresztowano w ubie" 

głym tygoaniu w Jałcie i umiesz }zeni w wi~zie' 
niu tutejszem członek ~arządu ziemskiego, Ja
uew, lekarz sanitarny Ba,anow i dr. SołtykoW
.ki uwolnieni zostali z polecenia zarządu żan' 
darmskiego: 

Wilno, 26 lutego. Odkarżony o zamach na· 

I iycie rewirowego Jlłkunowicz skazany zostal na· 
karę śmier('i przez powieszenie. 

Ukazem, danym dnia 11 ,rudnia 1905 r., j OharU .. , 26 lutego. Na wszystkich linia oh 
Nadaliśmy udział w Dumie pa{lstwowej nowym I z powodu 2asp śnieżnych roch pociągów watrzy
obszernym klasom Indności, zatwierdzając jedno- I, many. 
cześnie pnepisy, nlatwiaj'lce jaknajrycblejaze) Peszt, 26 lutego. Z rozporządzenia "ęd.dego 
ułożenie uzupełniających list wyborców, któny . śledczego policya 8koufiQkowała 7 dziennikóW,. 
otrzymali, zgodnie z Ukuem tym, udział/,w wy- które zamieściły mowy, mające, zdaniem proka" 
borach członków Domy.. j toryi. znamiona obrazy majestatu. 

Jednakie zaburzenia i rozruchy, jakie wy- Berlin, 26 lutego. Większość dorożkarzy ta' 
buchły w związku z przerw!! pl'j-widlowej ko" tejszycb zaBtrejkowała. Na ulicy dorożek prawic· 
monikacyi pocztowej, przfukodziły w niektó- nie widać. 
rych goi!rniach do ulożenia w IIwoim czasie BerD, 26 lntego. Rada związkowa wybrała. 
tych list. Wobec tego, aby nie op6:i'liać zwo- na nowo utworzone stanowisko posła azwaj~ar' 
łania Dumy państwowej, Uznaliśmy za poży- ski ego w Petersburgu członka rady narodo"ej 
teclne zmienić wydany przez Nlu przepis, we- I E4warda Odier'a. 
dłog którfg.> wybory członków Dumy na zebra- I LondJ1l, 26 lntego. Biuro Reutera. OJ "D.lily 
niath wyoorczych wszystkich gobernii i miast I· Telegrapnu" deno8z~ z Tokio o mistyfiltacyi, ja" 
maj~ się odbyć w ten sam dzień i pozwolił na kiej ulegli cesarz, ks. Connaugbt i cała ludnoŚĆ. 
dokonani.e wyborów w rozmaitych terminach, ',I Kilku o8oi·ników, udających przedstawicieli ceo" 
w mjar~ moiności, a dlatego Rozkazujemy: tralnego obserwatoryum, telefonowali wszędzie, 

Zmieniaj~c artykuł 84 Najwyżej zatwi(l' - że ilpodziewane jest straszliwe trz~sienie ziemi. 
dlonych l i wIześnia 1905 roku przepisów o za- które zhnrzy cale Tokio. Koncert, na którylll· 
st( s )waniu wprowadzonej w życie ioatytucyi obecny byl ks. Connatlcbt, niezwłocznie z08tal 
Dallly państwowej i uatawy o wyb< uch do Da- przerwany, posiedzenie parlamentu wstrzymano, 
my postanowić przepis następujący: członkowie parlamentu wybiegli na ulicę. W ca-

W.Y bory członków Damy państwowej na ze· 'łem mit'ście panika, Ind uciekał na miejsce. 
braniaeh wyborczych (uat. o wyborach art. 13 otwarte. 
j 15) odbywają się w dni, oznaczone Ukazami 
Najwyższemi, które minister spraw wewnętrz· 
nych wyjednywa. za poirednictwem Rady mini· 
str6w. S~nat rządzący celem wykonania łliniej
szego nie omieszka uczynić odpowiedniego roz
porządzenia. 

Dnia 12 lutego 1906 
Carskie SIoło. 

* 

Podpisano: 
MIKOŁAJ. 

DZIENNE. 

Petersburg, 27 lutego. Rada Solskie,) opra~ 
cowała projekt przepisów o wyborach no D.lIl1f 

! 
pańBtwowej w prowlllcyacb: akmoli6skiej, 8emi" 
pałE.t~ńskiei, nralskiej ~ torgaj~kiej. Projektowa
nym Je8t wybór przez Illoplemleieów po jednylll· 

I pośle z kaidej p.rowincyi, a d~a przeprowadzenia 
wyborów zorgan.lzo~ać zebrania prowincyonalae 
wyborców z gmm lOoplemiennych. Z miejskicb 
osiad.łych mieszkańców, nie należących do ino' 
plemleńców lub kozaków, proponuje się równiet 

Petersburg, 26 lute\:o. Na 27-go oznaczono I wy~ór .po jednym pośle z.kaidej.prowiucyi.. L'ld" 
posiedztlnie ogólnego zebrania Rady pań8twa, I nośc n.le włąGwna do gm\Uy moz.e być zah:lzonlt 
ccltm rozważania opraćowanego przez rad~ mi. do gmin najbliższych lub zorgsmzowaną w spe' 
nistrów projektu uzupełnienia przepisów tymcza I cy~l~e miejskie okręgi wybor~ze, . w liczbie ~ie 
80wych dotvezących prasy peryodycznej. mDlej .nad. 2,000 o~ó~. Ludn ~~ WOjsk kozacklCh 

PeterSblltr;, 26 latego. Do pomocnika dyrek- I uralskIch l syberyJskICh wybiera po jednym po-
tora zakładów Putiłowskich inżyniera NszlHowa śle do Dumy pań~tw.owej. . 
.dano pięć strzałów. Naz&row zmarł wkrótce. Za I Ogółem wymleDlone prowIOcye wJbierają 1~ 
b6jca zbiegł. I posłów . -

. Petersburg, 26 lutego. Ze składu artyleryi l Petersburg ~7 lutego. W minh.terynm hand~\l 
skradziono 1.I1t}ci08trzałową armatę bez lawety I odbędZIe SH~ nar ~a . Vi przedm.ocle otworzeni" 
wagi puellzło 14 pudów. "\ przez .kupców rO~YJsklch skl&dó" towaró" w Man' 

Oozaków, 26 lutego. W czasie przerwy za- dżuryl pól~oC~~J'l t . 
-szedł wstrząsający wypadek. Schmidt si(d~iał ( OhersoD, n ego. Otworzono tu glcłd~ to' 
z pocz~tku spokojnif, potem na twarzy Jego wy- warow.~. . 
st'łpiły czerwone plamy, podskoczył, pocbwycił i IiJó~! 27 luteg~. Pomiędzy stacyami Kapia' 
8i~ za gardło i począł usuwać się na ziemię. ry a ZlotlJ na .kol~Jacb połndniowo zaehodnich 
Obecni podtrzymali go, on krzyczał jednak ,,!skutek OSUD1ęCla SIę n~sypu uległ rozbiciu PO" 
w niebogIosy. Dla uspokojenia odprowadzono CIąg towarowo-pasażerskI. ParochOd i wag-on bll" 

go do drugiego pokoju. gażowy zeszły. z s ... yn: Nje~zczęścia z lndźmi 016-

Oczaków, 26 lutego. Badanie ś"h,dkó" jest ~yło. Wczoraj P?ml~dzy .staoyami Zabołoci~ 
na ukonczeniu. Jutro rozpoczną si~ rozprawy, I Małory~o ~ykolell Sl~ pOtuąg osobowy, wsku" 
wyrok prawdopodobnie nastąpi w czwartek. Rze- t~k pęknIęCIa szyny. Tl'zy wag()Dy OSoblwe sil
ezowe zeznania składają majtkowie, wY8łani nl~ są ~8zk~dzone, 120 t Iłżoi drogI zepsllto. Pa~ 
w delegacyi do Sehmidta, z zaproszeniem do S8zerOWle llleuszkodzeni, palacz ranny. 

Uczniowie Szkoly banIllowej polskiej klasy 2 B i C, 
zamillst pączków w tłusty czwartek, 2 rb_ 10 kop. 

uezestnietwa w wieeu, na którym Schmidt wzy· Peters~urg, 27 lutego. Zmarł tu znany kom-
t wał zaleci .do uspokojenia 8ię· Po tem zeznaniu poz!tor Ar.In8kij. ROZ~06Z.ętO wykłady w p.er"-

I 
Schmidt wyglosił mow~, w kt6rej rozwijał swe sIeJ wollleJ szkole wyz!JzeJ, zreformowanej II by-

-8-
pogla.dy polityczne. łych kursów profesora L9s~a wta. . 

B.łlilr;fors, 26 lutego. Banda rozMjników I Slmferopol, 27 lutego. W dnin dzisiejsIY" 
, napadła na kantor Banku pańd9Va i zabiła stró- gubernator ogło.sił terminy wyborów do Damy 
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. ~y 9 a 23 marca. dłości rosyj8kie wschodnio azyatyckie, lupom· 
:lństwowej na zjazdach przedwyborczych m:~-, najbardziej uprzywilejowanego kraju na pOSia-, SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE . 

Teodozya. 27 lutego. W nocy dnia ·25 b. m. DIal, że wad~ traktatu jest brak porozumienia 
Z tarządn miej8Kiego S&ttrO Krymskiego skradzio- o wolnym od eła tranzycie towarów do Perllyi. 
likO 8krzynię kasową. D,iś znaleziono rozbit~ Waszyngton, 27 lutego. Kon8ul geueralny 
k rtynię w pobliżu wsi Karago8; 8000 rb. i do- SzanhaJu donosi, ie wczoraj w Nagasaki zabito 
lltnentyprzepadły. 6 francuzów-jezuitów oraz dwóeh amerykanó". 

'd Kerel, 27 lutego. Z rozporz~dzenia Izby aą- Wojska chińskie strzegą zbiegów mi8ydnarzy, 
Owej "Jainyj Kuryer" z08tał zawie8zony do uciekających do Kucyan, gdzie wy8łano kanu-

e'hasn wydania wyroku. W jego zast~pstwie wy- nierkę 8merykań!lką. W Szanhajn 8pokojnie. 
c Odzić będzie -JożnYl Wie8tIuk.» -- - ----- .-.- .---.------------

l WierGhnieudińsk, 27 latego. Wojenny s~d po· OST ATN lA POCZTA. 
OWy <lnla Ż l lutego r b. osądził 30 prawników 

: ~tórych 4 skazuł do rotó, ciQtkich, 9-iu na 
1I00lerć. C&terem z tych oHtatDi~h generał.Re
k~kam~f zamienil karę śmierci na roboty cięż-
le, pięciu straeon). 

-
UMa. 

26jlI 1 pp. 

26tH 9 w. 
27 jII 7 r. 

. 

Stacyi C8ntralnej K. E. Ł. 

l»- ... ·u - ~ ... = . ... . .... ... ... 0- CIlO o ..101 .... 
CIl .. '" S. = . CIl 05 Sog", 0_ ... "l>'t = 'i Uwali. 0 05 0 S" ;~ =:I 
:a~o ... 

~~ CIl 05 Q:leog ~ ~ es 
s::>. ~ GO ., 

Z dnIa 26tH 
730.4, + 22 98 Pd W O Temperatura 

73H + 20 100 Pd l max.+3.4° C. 
Temperatur a 

7306 + 1.6 100 Pd W O min.-3.2~ C 
Op Mu 1.4 

MLEKO 1317 -t 

~kl TroiGkosawsk, 27 lntego. Aresztowano cały 
ad ~.) a td Il Llło,,~elnikó W włościańskich. 

~. AlgfIGiras, 27 lutego. ReTlloil wrQczył Rado
ł' It~O"l uU'ę w sprawIe RmKIl państwa w Ma
c;ko .. R~~d ft'ancuski pnypuszcza, że propozy
c a Jego nie narusza rowności iateresów mo
ł'~ł'8t\V i jest zdania, że kwostya ta winna być 

- «Ruś~ donosi, ie członkom z"i~zkl1 ro
botników fabrycznych udało 8j~ przytrzymać 
Mlltiuszenskiego, który zhiegł z 30,000 rb , otuy· 
manych dla zWlą'&ku. Odebrano Ma.tinszenilkie
mil 21,000 rb., re8zt~ zd~żył rodrwonić. Katin· 
8zensklego zwolniono na. słowo honoru. 

- Zabroniono wydawać z banku. rosyj.ko 
chińskiego wkłady niektórym osobom, które by · 
ły czynne na Dalekim W ł1cllodzie. «Slowo~ pe
tersburside, d6Dosząc o tem rozporzą.dzeniu, na· 
zywa je pożytecznem. 

pasteryzowane, sporządzane według przepisu W -go D-u 
SerkowBkiego, dla niemowląt w trzech numarach w bu
teleczkach porejowych: 

.Ni 1 zalecane dla dzieci w wieku do 3-ch m. 

.MI 2 " " ,,6 

.}& 3 " " ',, "" 9 J, 
nierozcieńczane nr. O dla dzieci starszych l osób doro-

?,patrZlłna przez konf~rencyę. - Według IItaty8tyki gazet - pigze «Slo
WO) petersburskie - ~ obecnej chwili w Ro
syi W wi~zleniach przebywa 72,000 politycznych 
"i~źaiów. 

słych, oraz mleko surowe oczyszczane we flakonach li
trowej miary. 

lV BudapeSlt, 27 lutego. KIDi8ter spraw we-
Dostarcza do domów na zlLmówlenle dwa razy 

dziennie. 

Dnl~trlny ch Zli.brUnlł sprzedaży ulicznej gazety 
• lea·. .. Parowa Mleczarnia Ziemiańska 
,iit Berlin, 27 lutego. K'łiężna, narzeczona ks. 
lie el Ftyderyka odbyła wja1.d uroozysty do stoPai przez bramQ brandeburską i przy była do 

Ta sama gazeta donoi;, że wszystkie pałki 
kozackie, operujlłce w mia8tach stołeoznych i 
gnberniach, będą rozpuszczone do dnia 27 mar· 
08. W obwodzio wojska doń liki ego z p.lwodll 
nieobecności robotników mQtczyzn zllczlłł się 
głód. 

Dzielna 30, Telefon 304. 
Filie: ul. PIOTRKOWSKA 32 i 84. 

ICIl, gdzie spisano umowę przedś1nbnl!l. 
\0. Berlin, 27 lutego. Traktat handlowy szwedz· 
łI'lVlIlennecki rozpatrzony został przez delegatów 
101i edzkich i niemieckicb. Niektóre punkty nie 

Od Administracyi "Rozwoju". 

tały• jeszcze wyjaśnione. 
trak WIedeń, 27 Jut! g I. hba. panów. przyjęła 
~i taty hllodlowe z Wło(h~ml, R()8Y~ l Węgra
~i~d Z POwoda traktl:l~u z Rosyą rtf"rent wypo· 

. - P. Sawiez, który dokonywał w . HJmln 
iledztwa celem wyjaśnienia pnyc'yn pogromu, 
wysłał - jak donosi <Rnh - do miniateryum 
ż"danie wydalenia z miasta koukó". 

Prosimy uprzejmie szanownych naszych 
prenumeratorów, aby, jeśli nie otrzymają 
numeru, za każdym razem reklamowali do 
administracyi pisma. 

Zlai, Ż l poż~danem jest zasto8ować zasadę I 
---~- ~".' 

mlans Towarz~stwa Wzaj~mn~~o ~r~nJtu Hannlowo-Prz~m~słow~~o W Łonzi 
Aktywa. na 1 lutego 1906 roku. Passywa. 
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iotOWizna w kasie. 
IIcLunek przekazowy w Banku Handlo-
k wlm w Łodzi 

up \tek sli zaopatrzonych najmniej dwo-
p. lIla Podpisami 

OZYCzki na zastaw papierów publicz . 
.jl. nYch 
~ZYczhi na zastaw ruchomości ,yeksle 
Ił u korespondentów 

IIchunek bieżący zabezl ieczony papie-
l{ ramI procentowemi . : . 

oresPOnd 
enci "Nostro" 

~Qrn Sumy do dyspozycyi Towarzystwa 
W y Przechodnie 

eksl e l{oazty protestowane 
\J . fOilegające zwrotowi 
l{ rZądzenie hiura 

OaZt} 
Ko ol'!!auizacyi 

azty h 
~ &nilowe 

:_ Ru~l _ I kop. 

2,6409 

20,882 

100,278 

750 
270 

3,587 

I 17 

l 51 

69 

70 

1,610 68 

6,4400 l 27 
4,636 I 23 

643 I 35 
82. , 40 

1,645 I 43 
505 I 79 
660 r U 

Kapitał obrotowy, 10% wnioski czlonków 
Kapitały na lokacyi 
Korespondenci .Nostro" 

Sumy do dyspozycyi Korflspon
dentów 

Korespondenci "Loro" 
Sumy do dyspozycyi Koresponden· 
tów. . . . . 

Redyskonto skupionych weksli 
Różni w ierzyclele 
Prooen ty i pro wizya 
Rachunek zysków i strat 
5% podatek państwowy 
0.216% pod.atek: państwowy 
Snmy przechodnie 
Kapital zasobowy 

Rubli 

34,500 
83,102 

J ,181 

13,3()8 
2,986 

62 
2,227 
1,592 

200 
'2 

423 

kop. 

79 

90 

09 
79 
65 
40 
97 

I 33 
53 
29 

54 , 92 

:---1--- - 1

1

:- --1-
'>--- 1 14ł,6'2 ; 56 144,6ł2 56 

Iv -----------------~~--------~------------------------------~------~I ---, 

lllt 18 bl Józ(-f Neuman 
~ P , ond . 

odełba n Y.n, JasnA oczy, patrzący 
.:łaazczJi lzklego wzrOS1u, kręny, przy
lI61 rb. l u~ ktdminlstracyi .Rozwoju" r: z Przed i t' Załączona tu podobiz-

J nie ZlIJ.len1a. y trzech, rysy jego twa 
~y się· 

~ Niebywała okazya! 20 kop. 
'a za godzinę gry w dzień na nowych fi bilardach, wieczorem za pierwsze 2 
_ godziny po 30 kop., następne 20 kop. :s Torty, cia.ta, pą8zki parę razy 

dziennie świeże, równiez cukry I cze· 
., kol ady etc. Wyborowa czytelnia, 
• również muzyka. Poleca 

== . Cuk ernia Stan. Januszewskiego 
~Zawadzka Nr. 12. 228-3-3 

Biuro Rościszewskiej, Piotrkowska 90, 
poleca: nauczycielkl dypJomllwane, 

freblówkI, bony cudzoziemki, gospodynie, 
kasyerki z kaucyą, ekspedyentkl na Łódź 
ł na wyjazd. 418-5-1 

Do sprzedania zaraz furgon piekarski, 
resorka do wyjazdu nowa i para cho

m~t. Ulica Milsza nr. 23. 462- 4-1 

Doświadczona nauczycielka poszukuje 
. mieszkania przy rodzinie za lekcye 

języka francuskiego lub przedmiotów 
szkolnych. Zgłoszenia pod literami K . 
C. T. w Admlnistracyi "Rozwoju" . 

4.03-a.-l ----------------------Gospodarstwo 17 morgów, w t.em 3 mor-
gi lasu, za 3000 rub. do sprżedllnia 

zaraz, w ~iotrowie, gmina Wierzcby p. 
sieradzki. Aniołklewlcz. 445 -4-2 

Kantor s!użby, Piotrkows\la 88, ma do 
umieszczenia z dobremi świadectwami: 

gospodynie, kucharki, pokojówki, loka
JÓw, niańki. 417-6.-3 

Kto ma kilka tysięcy rubl1 do umiesz-
czenia, pewne gwarancya i %, zechce 

złożyć oferty w Adminlstracyi .Rozwoju" 
pod adresem "KapitałA. 4bO-2-1 

Kluczy pęk (U sztuk) zgubiono w nie· 
dzielę wieczorem. Łaskawy znalazca 

raczy za wJnagrodzeniem rubla, takowe 
w adm .• Rozwoju" złożyć. 453-3-1 

Metor z gazownią do antracytu sily 16 
koni, do sprZedania. Wiadomość' Dlu· 

gil. 7l, Suligowski, i warsltaty kolejowe. 
Widzew, u Dobrzyńskiego. 444-4-2 

Potrzebne staniczarki uczenlce. Piotr
kowska 121, Matuszewska. 435·3·3 

PokÓj -umeblowany, do wJnajęcia z ea
lodziennem utrzymaniem. Zawadzka 

1~ m. ~ «1-3-2 

Poszukiwane wprawne szwaCZKI. Na
wrot 2a m. 21. 436-3ws2 

PrzJ b1ąkal się pies czarny, żóltełaty. 
Ulica Główna 33, stróż. 442-3-2 

Potrzebna bODli. ze średuiem wyksżtalće 
niem do chłopczyka siedmioletniego, 

rekomendacye wymagane. Piotrkowska 
113, III piętro. «9-1 
pokój frontowy la dny do wynajęcia dli 

przyr.woitej kobiety. Zachodnia 41, 
mles~kania 6. 451-3-1 

S S S
pecyalna pracownia dziecln

• • nych ubiorów przyjmuje do 
roboty: sukienki, ubrlLnka i plas1:ezykl. 
Wldzews.la 111 m. 12, II gle piętro. 

1793wcS-52 

SzkOła- Thomasa-;--ul.-Andrzeja Nr. 11. 
Lekcye dla dorosłych, oddzielnie dla 

kobiet i mężczyzn. PrzyspasabilIonie do 
egzaminów. 350·15 11 

S
klep spożywczy do sprzedania z po
wodu zmiany interesu. Wiadomość LI· 

po~69. 438-3-2 

Warsztat ślusarski z calem urządzeoiem 
i różne maszyny zaraz do sprzedania. 

Ulica Staro-ZarLewska nr. 60, w sklepie. 

-- - ---- ___ 432 3-3 

WjSylam ludzi z maszynami .Progress", 
duże pranie rubla. Zawadzi{a 39, 

m. 2. J ednocześnle sprzedaż za Ilotówkę. 
379 9-7 

Z aginąl paszport na imię Bronislawa 
Lewandowskiego, wydany z gminy 

Łęczno. 433-3-3 
zaginął paszport na imię Ma~yannyGaj

de, wydany w Rżgowle, gub. piotr
kowskiej. 4'8-3-2 
Z aginąl paszport na imię Bartłomieja 

Ulkiewicza, wydany z gminy Kluki. 
443-3-2 

Z araz do wynajęcia pokój dla jednego, 
lub dwóch panów, z umeblowaniem 

lub bez, może być z calodziennem utrzy
maniem, tamże wydaje się obiady. Dziel· 
na nr. 40, m. 1. 421-6.-3 

Zaginął paszport na Imię Szullm Nn· 
chym Brod, wydany z gminy Kozieni· 

ce (powiat), gub. radomskiej. '2~-3·3 

Zllubiono kartę od paszportu na imię 
Stefanił Przygockiej, wydaną z fabry-

ki Poznańskiego. UO-l 
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Choroby weneryczna, 
moczopłciowe i skórne 

Dr. SI. LEWI{OWICZ 
Zaohodnia Ni II 

f (lbn~ lomhrrlu akcyjnego) 
Dla panów od 8-11 r. i od 6-8. dl~ 

dam od g. 5-6. c 78 
W niedziele I święta od 9-12 i od 3-6· 

Dr. A. Grosglik 
Choroby skórne, weneryczni 

i moczopłciowe. 
Od 81/,-1l1Ji r., 6-8 Whlllf., pant!' 5-6 

_ -pop'!lłndnln. 
W nledmlele I święta 9 f. do l pop. 

Cegielnia.a 23. 1608-d-192 

Powrócił 

Dr 8. Kantor 
Choroby skórne i weneryczne 

Krótka lal. .M 4 
przyjmuje od 8 - 2 rano i 6 - 9 wiecz, 

panie od 5 - 6 p.p. 195cll --..-;--

Dr. L. Pry~nl~ti 
Chorob. skórne, wener.

czne i moczopłchllwe. 
PrzYjmuje od godz. 8-12 r. i od 6-8 w. 
panie od 5-6 pOpol. lł20-r-73 

Ulica Południowa .. 2. 

choroby skórne, dróg ~o. 
czo~ch i 'VVenerTczne, 

CEGIELNIAN A. U, 

Dr. WłD~imiuz tDwi 
ch.orob~ skórne i wener~czne. 
Przyjmuje od 10 - 12 i od 6 - 8, dla 
pań 5 - 6. Piotrkowska 93. lp9-ł-3 

I Powrócił 

: D~ JAN G1NS8URG 
! Akuszerya j I)horoby kobiel)e. 
Średnia .i\"~ 18. 256-5- 1 

~~nt~~ta~. A. ~utzmann 
przeprowadził się do Łodzi j mieszka przy 
ul. Promenada .M 27, parter. 
Przyjmuje rano od 10 do 12 i od 2 do 5 
_____ popot 196cll 

ORYGINALNE!!! 
FAJKI I TYTONIE ANGIELSKIE · 

NADESZł.Y 
DO SKł.ADU TABACZNEGO 

Z. PRĄDZYŃSKIEGO 
POD FIRM!) 

W. MUŚNICKI i S~ 
ł.ÓDŹ, PIOTRKOWSKA m 69. 

2U-i1-3 

Rb. 10 
Dd 11 - 1 I ł - 8. 'Uh-r-13ó I 
PiotrKow~~a i m~ m. n I 

nIlgrody za odprowadzenie Zll.gllllOnego 
pieska bialpgo dlugowlosego, do Widze
wa, ullea Nlclarniana nr. 9. 248·3-2 

Dr. J. Grabowski 
Choroby uszu, nosa i dróg oddechowych. 

Przyjmuje codziennie od 4-6ł wlecz. 
491-r-59 

Dr. O. Altenberger 
Andrzeja 5 

Choroby gardła, nosa i uszu 
przyjmuje codZIennie od 9-11 rano i od 
5-7 po pot, w niedziele i śwl~ta od 

9-11 r. 135-c-17 

Dr. F. KI~z~n~er[ 
. ul. Krótka 5, 

przyjmuje z cho .. obami wewnętrz
nenii, spec. ner_owemi (leclenie 
elektrycznością) od 9-10 r. i 5-7 popol. ____________________ ~22982 

Dr. B. Mazel 
Ewangelicka 5. 

Choroby skórne, 'VVenery
ezu.e i :rnoczoplcio'VVe. 

Przyjmuje: 9-11; 6-8. PllUle 5-6. 
W niedziele: 10-2. 237c:1O·4 

POWRÓCIŁ 

Dr. med. GOLOFAR8 
Ohoroby skórne.i weneryczne 

przyjmuje od godz. 9 do 12 rano i od 6 
do 8 wlecz-, p&nle od 5 do 6 wieczorem, 

w niedziele tylko od 9 do 12 rano. 
Zawadzka 18. 1040-20-18 

Zaraz do wynajęcia: 
a) duży sklep z mieszkaniem; 
b) pokój z kuchnią; 
c) dwa pokoje z kuchnią. 

Andrzeja nr. 11. 242- 3-1 

rubli kosztują Spodnie 
z i m o w e z d o h r ~ g o k II. m
g II. r n u. P a l t o z I ID o wen II. 
k II. m g II. r n o w e j p o d s z e w
c erb. 2025 U t r a n i e m 11.
rynarkowe 7. zimowego 
k a m g II. r n u l' b. 16. K II. m 1-
z e l k 1 k o lor o w e w n a j
nowszych deseniachpo 
r b. 3.25. W s z y s t k o z c z y
atej welny u 

Emila Sohmeohla 
Piotrkowska 98 
róg P r z e j a z d. 

Ogłoszenie. 

Nanczyciolta Dr. G. WllaaDlrg okulisia 
Powrócił. z świadectwem udziela lekcyi w domach 

prywatnych i na peuiyach, oraz przygo-

: ::: 

Przyjm~l~ki~i~ c~~ac~ożliwie kafrowanie (karbowanie) I 
sukirn, sukienek dziecinnych, oraz falban i t. d. Fasony Uli. spódnice osta· 
tni€'j mody udzielam swoje do kafl'Owania. Adres: ulica Szkolna dawniej 
Golca Nr. 7, Oficyna P. Pal, mieszko 38. Przyjmuje się również suknie 
do szycia blIrdzo t.anio. 178 10- 6 

Biuro Wy~zntiwania Pracy. 
Wydział Wyszukiwania Pracy przy Łódzkiem Chrześoiańskiem To

warz. Dobroczynności, aby dać możnośc zarobku ludności łódzkiej, po
zbawionej pracy, skutkiem ogólnego przesilenia ekonomicznego, 1~C'h0ze 
urówno do pp. przemysłowców, przedsiębiorców budowlanych, oraz oby
wateli ziemskich, że Biuro umieszcza rQbotników, tkaozów, przędzalni
ków, ślusarzów, studniarzów, kowali, tokarzów, stoJarzów, cieślów, ofi
cyalistów, ogrodników, gajowych, leśników, wszelką slużbę folwarczną, 
oraz szwaczki, praczki i prasowaozki. 

Komitet Wydziału prosi uprzejmie pracodawców o łaskawe nadsyła
nie zlI.Dotrzebowań do Biura Wydziału, Łódź. ul. Piotrkowska 117. 621-3 

Stanisław Jabłoński, 
b. Sędzia gminny z dlugoletnią praktyką 
sądową, obecnie 

Ad.,okat 
przy Zjeździe Sędziów pokoju III okręgu 
gubern1i piotrkowskiej, otworzył swo
ją kanGelaryę "" Łodzi pr.t:y ulicy 
Długiej .NiJ J9 w domu W-go D-ra 
Plichty. Przyjmuje sprawy karne i cy
wilne, oraz prowadZi takowe niezamoż
nym kllentom własnym kosztem, jak 
również udziela porad codziennie do lO-ej 
ran~ i. od 5 ej ~ol~dniu. 261-2-1 

Fabryki, kopalnie 
I większe przedsiębiorstwa przemysłow& 
kupuje dla zagranicznych kapitalistów. 
Pośrednicy wyłączeni. Adwokat przys. 
Grabowski 5-7, Warszawa, Nowogro(lZ; 

. k~.37. 236-l'J~ 

i Jest do odstąpienia 

t 

spółka fabryczna 
wyrobów metalowych I galantaryjn yeh. 
Potrzebny kapilal od 3·eh tysięcy rubli· 
Wiadomość ul. Piotrkowska Ni 119 mie-
szkania .Ni 2, od 12 do 5 po polu dniu. 

258-3::} 

W Rudzie Pabianickiej jest do wy- NAU"ZYCIELKA 
dzierżaWienia lJ 

ograd z patentem glmnazyalnym p08zukuje lej(' I cyi I przyspasabill. do wszystkich IJlleJ
d
' 

owocowy, warzywny. Wiadomość na miej- , scowych zakladów nankowych, ui. Srt' ~ 
8CU. 246-3-1 • lila nr. 25 m. 1. 1092-d.-4U' -' 
},'» 2184. 

Obwieszczenie. 
Dyrekcya Towarzystwa Kredytowago m. łodzi 

podaje do publicznej wiadomości, że termin zW7czajnego zebr.~ 
nia ogólnego członków Towarzystwa wyznacżony zostal na dzieJt. 
14/27 marc~ 1906 roku o godzinie 4 po południu w domu Tuwarzystwa 
przy ulicy Sredniej pod N~ 42,./19. _ 

Na porządek dzienny rzeczonego zebrania ogólnego zapisane zostal1 
następujące przedmioty: 

1) Sprawozdanie Dyrekcyi za rok finansowy 1904/5. 
2) Wniosek Wladz Towarzystwa co do udzielenia z przewyżki nad 

normalną wysokość kapitaru zasobowego ulgi w opIacie przez st[)war~1r 
szonych raty majowej 1906 r. w stosunku 0,40% nominalnej sumy pozY' 
czek, oraz zasilku straży ogniowej ochotniczej w Łodzi rb. 4,000. 

3) Projekt do etatu ' przychodów i rozchodów Towarzystwa na rO\{. 
finansowy 1905/6. . 

4) Wniosek Wladz Towarzystwa co do wprowadzenia do praktyKI 
Towarzystwa pożyczek w listach zastawnych 4ł%-wych na lat 361

/ 2 , 

5) Wniosek Wladz To warzystwa co do wystąpienia do MinisteryU(ll. 
Skarbu o zmniejszenie stopy procentowej pobieranych od dlużnii<ów kal 
od zaleglości Towarzystwa. . . 

6) Wybór jednego Dyrektora, w miejsce ustęp-ującego po 3_letn18J 

kadenoyi, Adolfa Dobraniekiego. 
7) Wybór jedneg~ Zastępcy I?~rek tora, w miejsce ustępującego pO 

3-letniej kadencyi, Walentego Kamlllskiego. 
8) Wybór 4-ch członków Komitetu Nadzorczego, w miejsce ustępu

jących po ~-letntej kadencyi Rudolfa Zieglera, Karola Klukowa, _ FrllJl' 
ciszka Ramischa i Gustawa Peysera. . 

Na powyższem zebr.aniu ogólnem uczestniczyć mogą wszystkie osoby: 
które otrzymały pożyczki od Towarzystwa i którym stuży z prawa moll 
ność rozporządzania swoim majątkiem. . 

Sprawozdanie Dyrekcyi za rok ubiegIy dostarczone będzie w SWOlt1ł 

czasie wszystkim stowarzyszonym, bilety zaś wejścia na zebranie będą 
rozesla,ne tym tylko z nich, którzy są wyłącznymi właścicielami !lieru' 
chomosci. 

Nieruchomości, będące IV spólnem posiadaniu dwóch lub kilku osób, 
mogą być reprezentowane na zebra.niu ogólIiem przez jedną z nich. ~o 
złożeniu plenipotency'i od pozostałych i wydaniu . biletu wejscia z blUl3 

Dyrekcyi. '0 
Bez biletu wejścia nikt do sali posiedzeń wpuszczonym b yć nIl 

może. 260-3' 
Godziny przyjęcia 10-12 I i-6 towuje do wlIZyatklch ukół. t:ł3-d-

191'1{)' Dzielna 7. Wiadomość w admin. "Rozwoju". Łódź, ] 3/26 lutego 1906 roku. 

-------------------------------------------------------------------------------------------------~~ W tłoozlli .Rozwoju· t Przejazd li 8. Redak'or i Wydawca. •• Czaj._.~ 


	Rozwoj1906nr046str01
	Rozwoj1906nr046str02
	Rozwoj1906nr046str03
	Rozwoj1906nr046str04
	Rozwoj1906nr046str05
	Rozwoj1906nr046str06
	Rozwoj1906nr046str07
	Rozwoj1906nr046str08

